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Lwów, niedziela 11 Kwietnia 1920 


Roš X 


Zacięłe walki na Polesiu nie ustają: 


Łofwa uznała również niepodległ: 


Z frontu cieszyńskiego. 


Lwów, 10. kwietnia, 

Mylne tę przekonanie, jakoby na zachodnim 
ironcie skońkzyła się już dla nas wojna. 

Walka plebiscytowa jest pod wieloma wagle- 
dami; cięższa od walki orężnej. Dowodnym przy- 
kladem słuszności tej tezy 
dowe wiadomości o zarządzeniach, jakie poczyni- 
ta komisya plebiscytowa cieszyńską dla Cieszy- 
na, Spiża i Orawy. Ogłosiła mianowicie zasady, 
tworzące warunki głosowania i wciągania na li- 
sty głosowania, przyczem wbrew naszem życze- 
nom zakreślono termin bardzo krótki, t. j. dzień 
30. kwietnia. 

Uprzywilejowano nadto z góry Czechów, 
Stanowiac, że te tylko osoby będą miały prawo 
głosowania, o ile nie mają prawa przynależności, 
które mieszkały na odnośnem terytoryum przed 1. 
Sierpnia 1914 r., nie sprawowały urzędu publicz- 
tego, ji wogóle tylko byli poddani monarchii au- 
stro-węgierskiej. 

Połacy dalej pochodzący ze Ślaska, i tam przy- 
aależni, o ile zamieszkali stale w dawnem pań- 
stwie niemieckiem lub rosyjskiem prawa głoso- 
Wanią również są pozbawieni. Natomiast oczywi- 
ście Ślązacy-Czesi z terytoryum całego dzisiej. 
szego państwa czesko-słowackiego prawo to 0- 
trzymują. 

W całym przeto szeregu punktów Czesi są z 
góry faworyzowani kosztem Polaków. Przyczem 
uwydatnia się zasadniczą sprzeczność zasady, na 
Koda" której zredagowane jest rozporządze- 


Nie wiadomo zupełnie dlaczego w plebiscycie 
Spartym o zasady Wilsona i traktatu wersałskiego 
— a więc o zasadę samostanowienia narodowego 
rdze odgrywać rolę względy na terytoryum by- 
680 państwa austro-węgierskiego i państwa cze- 
Cho-słowackiego, natomiast Polacy, zamieszkali 
wn w ostatnich iatach w dwóch innych pań- 
stwach zaborczych, choć przynależni do Śląska. 
szy Spiża i Orawy, są z góry od plebiscytu Wy- 
śluczeni, i tak samo ci, co służyli w szeregach ar- 
mi austryackiej przecież nie z dobrej woli, lecz 
z musu. [Tymczasem są trak'owani, jako jacyś 
Austryacy, którymi nigdy przecież nie byli. Stwo- 
tzona jest zatem fikcya prawna, nie mająca nic 


(Ciąg dalszy na str. 2-giej). 


$ ! Strużki j oroż! } 
A ki i Zaborożówce 


Sé Ukrainy! 


Zacięte walki na Polesiu trwają dalej! 
Eomurnikat Hmztakbu gzon coralnogo. 


Warszawa, 9. kwietnia. 
Na Podlasiu przeszėd! wczoraj nieprzyjaciel 
do ataku na wieś Burużnę, Iwanowce, Kusze, 
W ataku tym brałą 1 
dział 41 dywizya, przerzucona na nasz front z 
frontu rumuńskiego. Po zaciętych walkach oddzia- 


ły nasze odrzuciły nieprzyłacieła od naszych linti 


obronnych, biorąc kilkudziesięciu jeńców I 2 ka- 
rabiny maszynowe, 

Na Polesiu celem stwierdzenia meldowanej 
ciągle koncentracyi sił bolszewickich oddziały na- 
sza wykonały szereg ostrych wypadów. W wypa- 
dach tych, które stwierdziły koncemtracyę nie- 
przyjacielską, oddziały nasze zaatakowały prze- 
dnią straż bolszewicką, biorąc 4 armaty, 9 karabi- 


nów maszytftowych i jeńców. Po dokonaniu tego 
powróciły na swoje stanowiska. Zacięte wałki ma 
Polesiu trwają w dalszym ciągu Gwałtowne a- 
taki bolszewickie załamały się na linii Szaciłki- 
Szlawan i na reducie kolejowej pod Nachowem. 
Widząc bezskuteczność tych ataków, bolszewicy 
postanowiii obejść nasze pozycye w rejonie Choj 
niki. Atak ten jednak zosta! odparty przez nasze 
oddziały. 

Na wschód od Berezyny nieprzyjaciel zacho. 
wuje się biernie. Wywiady nasze stwierdziły przy. 
bywanie nowych sił bolszewickich do rejonu na 
wschód od Lepła, 

Kuliński, pułkow. 


Nowy podział dowództwa na troncie 
wschodnim. 


Warszawa, 9 kwietnia. 
(Telef.) (m) „Now'ny Codzienne” donoszą: 
W związku z operacyami na froncie wschodnim, 
sdzł: ofenzywa bolszewicka ok zała konieczność 
utrzymania nadal bardzo długi:j linii obronnej, 
ma nastąpić nowy podział dowództwa. Dowódz- 
two poszczególnych armii obejmą najbardziej 
wsławieni i zasłużeni generałowie polscy, którzy 
będą podporządkowani bezpośrednio naczelnemu 
owództwu. Jak słychać, jedynie generał Dow- 
bor. Muśnicki ma podobno zamiar wnieść dymi- 
syę, w razie przeznaczenia go na jedno z tych 
wysokich stanowisk. 


Generał Żeligowski w Warszawie. 


Warszawa, 9 kwietnia. 
(Telef.) (mn) Do Warszawy przyjechał z Miń: 
ska generał Żejigowski. Przyjazd ten stoi w 
związku z dokonywanemi i dokonać się jeszcze 
mającemi zmianami na głównych stanowiskach 
na froncie wschodnim. 


„AVANTI“ OBURZA SIĘ. 
Wiedeń, 9. kwietnia. 


(Telef.) (ir) Z Rzymu donoszą: „Avanti“ ata. 
kuje rząd włoski za to, że pozwolił wysłać da 
Polski wielkie ilości amunicyi. 


a 


I Loira uznała niezawisłość Ukrainy! 


Warszawa, 9. kwietnia. 
(Telef.) (m) Rząd łotewski uznał oficvalnia 


Co mówi Radek o kresach wschodnich? | 


Warszawa, 9 kwietnia. 
(Telef.) (m) Zwraca tu uwagę artykuł Rad- 
ka pomieszczony w „Izwiestiach* moskiewskich, 
poświęcony kresom wschodnim. Radek komentuje 
uchwałę sejmowej komisyi spraw zagranicznych 
w sprawie granic = r. 1772 w ter sposób, że 


satnodz'elność i niazawisłość ukraińskiej republiki 
ludowej. 


Polska dąży rzekomo do aneksyi części Łotwy, 
całej Litwy, Rusi i Ukrainy do prawego brzegu 
Dniepru. Propozycyę plebiscytową na tych zie: 
miach komisarz sowiecki uważa za bardzo zawi. 
łą i za komedyę burżuazyi. Natomiast wypowia. 
da się on za prowi£oryum terytoryalnem między 
Polską a Rosyą. 
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wspólnego z realnymi Stosunkanii, sprzeczna z za-| jeszcze prawo przynależności, na Śląsku, czy naj charakterystycznych interpelacyi, złożonych na 
sadą narodową, której idea plebiscytu i sama komi Spiżu, czy na Orawii. Tutejszy komitet plebiscy- | ostatnich przedświątecznych posiedzeniach senatu 


sya sojusznicza zawdzięczają swoją racyę bytu. 
Rząd połski i hlidność nasza miejscowa powin- 
ni wytężyć wszelkie siły, by wyjednać zmianę 
tych krzywdzących zarządzeń, rzucających cień, 
3 ileby się utrzymały, na bezstronność i dobrą 


wolę komisyi soluszniczej zasiadającej w Cie- 
szynie, 
Domagamy się sprawiedliwości, domagamy 


się tego jedynie, by Połacy byli traktowani na ró- 
wni z Czechami. 

Sprawa Sląska Cieszyńskiego obchodzi całą 
Bolskę,zarówno państwo, jak społeczeństwo. Nie 
tylko rząd powinien się odezwać, ale i czynniki 
obywatelskie. Powinien się również odezwać 
Lwów, jako miasto, i nie poprzestać wyłącznie na 
czczej uchwale, ale od siebie zawiadomić wszy- 
stkich kogo można, nie tylko rząd nasz, ale i czym- 
niki koalicyjne, że tego rodzaju postanowiemla ple- 
biscytowe nie dadzą się utrzymać. Ma Lwów do 
tego zupelne prawo; wszak w naszem mieście 
mieszka dość Ślązaków, a co ważniejsza dość 
młodzieży śląskiej przelało krew w obronie Lwo- 
wa, stwierdzając w ten sposób swą wolę nałeże- 
nia do Polski, 

To jedna strona kwestyi, nie cierpiąca zwtokł, 
albowiem dzień 30. kwietnia jest już za pasem. 

Ale jest i druga. Jakie są te postanowienia e 
tistach głosowania takie są. Trzeba się również 
przygotować na najgorsze i zrobić wszystko co 
do nas należy. 

We wszystkich większych miastach istnieją 
komitety piebiscytowe, istnieje również i u nas 
we Lwowie, Wsposnnietiśmy, że niemała ilość 
Ślązaków mieszka u nas, oddałąc się najrozmait- 
szym zawodom, Większość tych osób ma wciąż 


towy powinien jak najrychlej dać każdemu z nai- 
bliższych ziomków dokładną dyrektywę, powin- 
no również być ogłoszone w gazetach, gdzie i o 
której godzinie komitet tutejszy plebiscytowy tt- 
rzęduje i udziela wiadomości. 

Nie wystarczy jednak i to zarządzenie, by 
udzielić wszystkim potrzebnych iniormacyi. Po- 
winno się odbyć publiczne zgromadzenie wszyst- 
kich tutejszych Ślęzaków, Orawian i Spiżaków, 
celem dyskusyi i porozumienia się na ternat wy- 
jazdu na Śląsk. 

Udział w głosowaniu — to rozdział osobny. 
Głosowanie, t. j. sam akt plebiscytu prawdopodo- 
bnie także odbędzie się niedługo. Może już w 
maju. Trzeba będzie jechać na miejsce, a prze- 
cież Środki na jazdę w dzisiejszych czasach nie 
wszyscy mają — i ci, co naprawdę nie mają — 
przecież jechać muszą. 

Piszemy te uwagi nie z myślą stawiania ia- 
kichkolwiek zarzutów, ponieważ wiemy, że ak- 
cya przygotowawcza jest w toku. Chodzi jednak 
o to, że „periculum“ jest już „in mora“, i w osta- 
tniej jeszcze chwili należy wytężyć wszelkie siły, 
by nie mieć potem wyrzutów sumienia, że się cof 
zaniedbało, tub zapomniało. 

Lwów stoi na straży kresów wschodnich, ale 
właśnie może dlatego silnie również odczuwa 
niedolę kresów zachodnich. W murach naszych 
mieszka dość członków różnych zagranicznych 
misyi: niech wiedza, że narodowi naszemu stała 
się na zachodnim froncie krzywda, o którą naród 
potrafi się upomnieć. Żądamy równouprawnienia 
z Czechami w całej akeyi plebiscytowej! 

J. B. 


p 


Sowiecka republika, to obóz zbrojny! 
Co mówi bolszewik o dyktaturze robotn'czoj? 


Włedeń, w kwietniu. 
Pod takim tytułem znany 
wódz komunistów Bucharin 
pisze w wiedeńskiej „Rote Fahne“ o militaryzacyi 
życia rosyjskiego. 
Nie możemy dopuścić, 
tozprószor:e. 

We wszystkich dziedzinach administracyj nn- 
simy wprowadzić dyscyplinę wojskową. 
Niezbędnolści tego drwodzi najlepiej przykład na- 
szej party}. Wszyscy jej członkowie wważan: są 
za zmobilizowarych. Na rozkaz centralnego komi 
tetu każdy członek partyi musi jechać tam, gdzie 
mu każą; porzucać rcedzinę, wziąć karabin i jechać 
ma front lub wznieść się na aeropianie, rzucać bom- 
by na obozy nieprzyjaciziskie, przedostać się na 
tyły wroga lub też caly swój czas oddać jakiejś 

specyalnej pracy. 
Ten sam system musi być zastosowany 
i w dziedzinie życia gospodarczego. i 
By podnieść produkcyę członkowie naszej partyi 
z własnej woli poświęcają cały swój wolny czas 
i wszystkie Święta piłując drzewo, wyładownmiąc 


by siły nasze zostaly 


go nie praktykowano, lecz dla nas było to koniecz- 
nością życiową. Wszelł: e wyłamanie się z pod 
dyscyp:iny partyjnej karane jest bardzo dotkliwie. 
Lecz jeśl: partya stojąca u władzy iak jest 
zorganizowaną, rmacz jasna, że i cały organizm 
sowiecki musi być tak same, zorganizowany. 
Tytko dzią%i milifaryzacyi rząd sowiecki 
może pokonać wszystkie trudności 
które stoją na jego drodze. 
Komkluzya tego jest bardzo prosta — nie mo- 
żemy pozwolć na niebezpieczną grę w obozycy€ę. 


„|W naszej sytuacyi ta opozycya w ciągu 24 godzin 


mogłaby się zamienić w prawdziwą kontrrewolu- 
cyę, którą musielibyśmy bez mił:sierdzia zgnębić. 
Wszelki koinprOomis daprowadzitby do zepsu. 

cła Się naszego aparatu admiuśstracyjnego, 
socyalrego, dając atut w ręce kontrrewolucyj. 

Zarówno na fromcie jak i na tyłach niema miej- 
sca dla dyskusyi parlamentarnych — bo 

sowiecka republika tO uzbrojony obóz. 

Taki typ dyktatury — kończy Bucharir nie za- 
wsze į nie wszędzie jest potrzebny; powstał on 
tylko wskutek specyalnsj sytuacyi republiki sc- 


wagony lub też wykonywuęc szareg innych prac | wietów. 


w fabrykach i w warsztatach. Nigdy i nigdzie te- 


— w — 


Francya wobec agitacyi bolszewickiej. 
Dwie interpelacye w senacie i w parlamencie. 
Co edpowledział na nie rząd? 


Lwów, 10. kwietnia. 
Ciągłe strajki, wciąż wzmagające się 

zacznienie Stosunków pomiędzy pracą a ka- 
pitałem, 4 
niepewność co do trwałości dzisiejszego układu 
stosunków spolecznych —- nie tylko w Polsce 
chmurzą czola mężów stanu i trwogę niosą sercom 
dhałym o rozwój i dobrobyt państwa. Twierdzić 
nawet można, że stosunkowo jest u nas najspokoj- 
niel i że nasze strajki i zatargi są tylko słabym 
oddźwiękiem stosunków panujących na Zachodzie. 
Francya szczęgólniej zdaje Się odczuwać tę 


taprężorą atmosiere, 
która dotychczas jeszcze panuje na Świecie całym. 
Raz po raz wybuchające strajki, 
drożyzna wciąż wzrastająca, 
trudne do rozwiązania zadania gospodarcze — 
utrudniają niezmiernie powrót do normalnych wa- 
runków życia, 

A jeszcze bardziej utrudnia ten powrót prowa- 
dzona stale przez przedstawicieli krańcowych 
partyi 

agltacya rewolucyjna. 
Agitacya ta była przedmiotem dwóch nader 


A ZZA, JAZZ ZZOZ ZZ A ZZO ZY e e 


i Izby francuskiej. 

W parlamencie 

zainterpsłowął rząd. przedstawiciel prawicy 

p. Paul de Cassagnac. 
Interpelacya jego była krótką, mianowicie stwier= 
dzając, iż: se 

na ostatniem posiedzeniu „ogólnej konferen- 

cyi pracy” przedstawiciel kołejowców p. Bidszaray 
oświadczy!, iż 

walka słę rozpoczyna 
i robotnicy powinni się szykować, aby w dniu 1, 
maja na apel konierencyi rozpocząć rewolucyę 
socyalną, 

na wiecu w Rouen jeden z mowców oświad- 
czył, że rewolucyę się robi z armatami i kulornio- 
tami i że klasa robotnicza .potrafi się w nie zzo- 
patrzyć, drugi zaś mowca (członek parlamentu), 
witając 

zbiiżającą się zbrojną rewolucyę Sooyalną 
oświadczył, iż będzie jednym z pierwszych na 
barykadach, 

p. de Cassagnac, stwierdzając powyższe fa- 
kty zapytuje nie tylko co rząd zamierza zrobić 
— ale co już zarządził, 

„aby przerwać tę rewołucyjną agitacyę 

Na inierpelacyę tę niezwłocznie odpowiedział 
minister spraw wewnętrznych p. Steeg. 

Powiedział on, że 

polityka rządu będzie mocna, spokcina 1 prze 
widująca. 

Rząd ma zupełne zaufanie do sprawności wladz - 
bezpieczeństwa i chce wierzyć w rozsądek i u= 
czucie patryotyczne klasy robotniczej, które to u. 
czucią wstrzymają ją od wszelkich awantur re« 
wolucyjnych. Co zaś do dwóch faktów przytoczo: 
nych w interpelacyi — w jednym wypadku 

rząd wszczął dochodzenie sądowe, 
w drugiem zaś słowa mówcy zostały*w gazetach 
przeinaczone. 

Po wysłuchaniu tych wyjaśnień parlament 
uchwalił wotum ufności większością 446 głosów 
przeciwko 138. 

Analogiczna interpelacya 
złożoną została w dniu 29. marca w senacie przea 
b. H. Cheron. 

Nawiązując do znanej uchwały socyalistów 
okręgu Sekwany o przystąpieniu do III międzyna« 
rodówki i stwierdzając wciąż wzmagałącą się ae 
gitacyę rewolucyjną, ciągłe strajki, rujnujące prze« 
mysl, oraz 

szereg innych faktów tej samej natury, fakle 

poprzedziły rewolucyę bolszewicką w Rosyl, 
mowca zapytywał, jaką w tych warunkach bee 
dzie polityka rządu. 

Z odpowiedzią pośpieszył sam prezydent mie 
nistrów p. Millerand. 

Reorganizacya policyi, reorzanizacya żandare 
meryi, ustawa o usuwaniu cudzoziemców, prowa- 
dzących szkodliwą agitacyę, organizacya drużyn ` 
antystraikowych — oto 

niektóre z doraźnych środków walki. 

Pozatem wielką nadzieję pokłada p. prezy- 
dent ministrów w szerzeniu oświaty wśród robo. 
tników. 

Lecz jeden z radykalnych środków zapobie« 
żenia ciągłym strajkomm — to zdaniem p. MiHeran. 
da 

chowłązkowe sądy rozjemcze, 

Relamowaniu tej instytucyi noświęcił mowes 
większą część swej odpowiedzi, nacechowane 
zresztą zupełnym optymizmem, 

I senat, jak i parlament uznał odpowiedź rzą- 
du za dostateczną. I pa uchwaleniu rezolncyj, w 
której stwiendza się, iż 

„Senat bronić będzie dzieła rewołucyi francot- 

skiej przed wszelką dyktaturą kiasy*, 
przeszedł senat do porzadku dziennego. 


_ Ne. 5174. „GAZETA _ PORANNA”. 


Wierzyciele Rosyi porozumiewają się! 
Ilkład obchodzący w równej mierze i Polske! 


dą musiet przestnzegać w stosunku do tej cotat- 
miej. 

Tę wiadomość połecić należy uwadze troskli- 
wej rządu poiskiego. 

Jeżeli przyjłzie do rokowań z bolszewikami, 
kwestyve finansowe będą tiwoszyły może i poważ- 
niejszą kwestyę, miż Same Sprawy ierytoryalne. 
Polska musi zastrzedz wyraźnie, że mema nic 
wspólnego z finansami irosyjskiemi od czasu wy- 
buchu Kier ońiszczyzmy. 


Paryż, w kwietniu. 

Droga na Bazylec donoszą z Paryża pismo 
uerlińskiem, że wierzyciele Rosyi porozumiewają 
się ze scbą i są bardzo blizcy zawarcia formalne- 
go układu. 

W naradach blora udzał wszyscy vierzycie- 
le Rosyi. To znaczy: Francya, Anglia, Belgia, Flo- 
Iandva į Szwajcarya. g 

Brakuje przecież -- jak widzimy —- Niemiec. 

W ciągu kwiemia zbierze się sw Paryżu kon- | 
icrencya specyalnych delegatów. Pozą teni współodpowiedzialność za długi ror 

Ułoży ona linie wytyczne wsbólyei taktyki |syjskie pociąga także współudział w. małątku ak- 
Gmansowej, którą wszyscy wierzycicie Rosyi bę jtywnyni rosyjskim. 


Zamach morderczy na Belę Kuna. 


Podarunek wielkanocny. — Lincki tort z belladona. — Napad szalu. —- Pomarańcze zatruta. — 
Trzech podróżrych w Hernals. —- Współwina węgierskich komunistów. -= Polecenie rotmistrza 
Pronay'a. — Legitymacpe Feketego. 

Wiedeń, 8. kwietnia. |mamwladą i 
Jak wiadomo komunista węgierski Bela Kim|  migdałową masą, do której dodawo trułącej 
iest obzcnie inierrowany w Steinhof. 4. kwietnia belładony. 
młody chłcpak oddał w loży portrera w Steinhof Gorzkawy. smak trucizny nie był przykry, do- 
pakiet z ciastkami, owocami i papierosami dla W-|qdawał raczej pieczywu pikanteryi, spożyto zatem 
ternowanego w pawilonie 24 Beli Kuna. Do pakie- |tort z wislkim apetytem, najwięcej zaś dogodził 
tu dołączony był list, podpisauy rzekomo przez |sobie Rakosi. Lecz juź popołudniu wystąpiły w 
vilko węgierskich socyalistów i wyrażający Więź- |jnternowanych obiawy zatrucia, które przy tej 
bowi goraca syvjmpatvę. List oddano do dyrekcyi truciżnie maią wszelkie cechy piłackiego delirium. 
roltan, pakiet zaś doz”rułący urzędnik przecho- |Potruci krzyczeli. wybuchali śmiechem i tańczyli, 
wał tymczasowo u siebie. Przypadek zrządził, z Rakosi zaś dostał 
właśnie w godzinie południowei. gdy urzędnik uf 
dał się na obiad, internowani Kum. Vagi, Por i Rar |; musiano mu wypmpować żołądek. U innych wy- 
kosi odbywali prze-hadzsę w ogrodzie zakłado- i starczyły zwykłe antidota. Do gości obdzielonyćh 
wym. gdzie też spotkali się z ódwiedzająceini ich | goqyczami wysłano telefoniczne ostrzeżenie, ule- 
małżonkami. Przechodząc przez pokój Inspekcyjny | zp, oni tylko lekkiamu zatruciu; przez spożycie po- 
niecheonzgo urzędnika, uirzeli na stole pakict i|marańcz, w które mordercy wstrzyknęli truciznę. 
poznali z napisu. że był ta 
podarek wiełkanocmy 
dla mterrowanych. Otworzył: natychmiast pakiet 
ı Bela Kim rozdzielił zawartość między towarzy-| 
szy į obecne panie. Najbardziej nęcący dla milośni- 
ków słodyczy był piękny trt liscki przekładany 


PROF. DR. ADOLF CHYBIŃSKI. 


Pieśń francuska. 


(Dokończenie). 

"Tu nałeżą pieśni Ernesta Chausson (nie Chan- 
Sona — fale programy głoszą) 1855—1899, który, 
w swym charakterze „melancolique e: contenir" 
(iak trate. a krótko msze Hamri Lesbroussart), 
napsal bardzo ulo kompozycyi, lecz same Waf- 
tašaiwwe, styfistycznie zbłżrtme do ®rahmsa. a 
i dnak zupełnie przepojona francuską „charme“. 
Datei: pesmi Henryka Duparc'a (1848 — ?), może 
najlepsze, takie przed Dzbussyrar Francya wy- 
ke: Duparc napisal ioszcze miei kompozycyi 
a wsmystkie matą „imme parfaite et raffine", 
wszystkie mają czarułącą woń. iakby oryentalną. 
a do najptebszych giebm s'ęgalącą. Mało też tak 
"jegokłch w swym artystycznym foziomie pieśni 
napisano, tak wyniosłych i wymagających od 
Ftuchaoza istotnie wielkiej kultury słuchania — i 
zdolności do poetucznego nastroju. Od czasu Du. 
parca pieśń francuskia jest potężną rywalką nie 
mieakiej.. „d'une rare beamte”. Szkołą Cezara 
Framcką niewatpiiw e wagneryzowała. ale o ileż 
c. wagmeryanie francuscy sa oryginalniejsi od wa- 
gnerytów  nienicck'ich (prócz Brucknera. R. 
Strausą Wolfa!) A następnie: prawa wytwornej 
rasy i u mych przejawiała się z żywiołową, mie- 
utkmióną korsekwencya. Wystarczy popatrzeć 
na ich fizvognom e, aby zrozumieć zachwyt Niz- 


tapado Szał, 


tychnniast zbadaniep, sprawy. Była z góry rzeczą 
oczywistą, że zamach  popelniż 


Faure, (ur. 1845), w styłu 
widz anych przez pryzmat francuski. 


czasie powiedział o muzyce nowożytnej: 
imusigue, aujourdi husi dars la force de la jermesst, 
est emmancjpe libre: elle fait ce queile Veut, De 


de f'ouie imposemt de mouwvelle ientatives, et me- 


Fusage qu'on en fak et la raison quw 
lirsage“. 

Tego dokonał regenerator muzyki framouskei 
Claude Debmessv (1862 — 1919), twórca cudnych 
illnzyą będących „poświęcanym chlebem derpią- 
cych serc“, tem który — fak Roman Rolland się 
raz wyrąsi— „odmłodził muzykę francuską, za 
chowując wierność trakdycyj francuskiego stylu. 
Jeśli chodzi o pieśń, io nie zapomnimy o jednymi 
pokrewnym duchu, Gnustawie Charpentier. (ur. 
1860), o jego „Fleurs du mal“ (z tekstami Ch. 
Baudelatre'a), tych istotaych „poemes chantes“, 
będących równym postrachem dla ciasnych mó- 
zgownic „muzycznych, jak pieśni  Dzbusmy'ego 
z tym samymi tekgłami, jak tegoż „Ariettes oe 
biees' j „Fetos załanies' (Verlaine) „„Chansomas 
de Bitis“ (P. Louys) i kiika do wławych tekstów, 
ponstędzy którymi „Noel des enfants qui ń'omt plus 
de maisons“ jest łabędzim śpiewem w'elktego mi- 
strza i patryoty, opizwającego reedolłę dzieci Fol- 


er amene 


Lm A A. 


tzschego nad rasą romańską. Grono kiku twórców ski, Francyj i Belgii podczas wielkiej wojny. Ten 
* arystokrarycznejni niawierami uzupełnia szkołę |piewca „kwiatów złego” i zmysłowych, a tak 


ascecy „pere Franck": P, de Breville, A. Coqtazki, 
w. Vincent d'Indy (głównie instrumenialista), ty- 
sowy bralończyłk Guy Ropartz, który jest „plus 


nkeuchwytuych dreszazów, złudzeń i hałucynacy!, 
waju t wysp rozkoszy, chmur i pagod. ten wizyo- 
M ner średhowjecza h stąrożytności (por. jego for- 
"dele qu'aucnn artre aux principes et au style! |tepianowe „six epieraphes amtiques" z r. 1916) 


członkowie wę- | 
gierskiei reakcyi, lub wynajęci przez nich morder- linternowamych we Wiedniu. że jednak gotów jest 
cy. „Brygada hotelowa", ti, oddział policyi mający |za pewną sumę pieniężną zaniechać zamachu. Wy: 
nadzór nad hotelami, odsryla wiet że w jednym z jkazal si 


nouveaux besomis de Fesprit, du coeur et du sens 


m, dane certains cas, l'infraction des ancians lois, |zrecques" zachwycają simakoszów r 
Tout est bon daileurs ow tout ust jnauvats, seton, Jedno wreszcie należy podnieść w pieśni francu- 


hoteli w Hernals nocowało z dnia 3 na 4 bin. trzeck 
młodych Węgrów, którzy —- widocznie jako niedo. 
świadczeni zbrodniarze. zapisali się całem nazwi- 
skiem iako: Johan Strasser, Władysław Fekete i 
Władysław Gireth. Byk też tak nicostrożnymi, że 
zaraz po przybyciu iniormowali się w boteu u 
drogę do Steinhcfu i rozłożyli na stale w obecno- 
ści pokojówki pomradki į pralinki. 

Jeden z trzech trucicicli, Gireth został zaare- 
sztowany, dwaj inni uszii prawdopodobnie dc We 
gier. 

Sprawa nabiera specyvalneg, znaczęenta 
fakt, że wizdeńscy | węgierscy komuniści 
konterowali przed zamachem ze sprawcami 

Onis personalny trzech podróżnych, otrzyma” 
uy w hotelu zgadza się z danyin policpi przez wę» 
gierskich komunistów zamieszkałych we Wiedniu 
opisom trzech młodych łudzi, którzy rzekomo o 
trzymali od 

rotmistrza Pronayv'a iłecewie uprowiizenia 

Bei Kuma, 

Komumiści węgierscy donieśli o tem radzie ro. 
botniczej, pozostawił jednak trzech młodych hi 
dzi na wolności, Celem ich było przez wykrycie 
planowanego uprowadzenia Kuna oskarżyć fmk- 
cyornaryuszy policyi o porozunńewamnie się Z wę: 
gierskimit reakcyonistami. Tem Samem komemtśch 
węg'erscv stań się współwiunymi Zbrodni, Zaw 
miast donieść policyi o podcirzanych indy widwack 
konferowali z nimi i przec'ągali sprawę. 

"To skłoniło ostatecznic sprawców — którzy 
poznań, że wpadł w pułapkę -- do szybkiego za: 
łatwienia się z Kunem przez otrucie go. 

Ległtymacye Feketego. 

W związku z tem donosi węgierskie pisma 
„Becsi Magvar Ujsag“: Jeden z trzech ndodych 
judzi, którzy nocowali w hotełt w Hernafs, Fekete 
zgłosił słę przed kiiku dniami do wiedeńskiej par. 
tyi komunistycznej i przedstawił się jake Giovanni 
Colmi, oraz oświadczył, że 


przeca 


Policya į biuro bezpieczeństwa zajęły się na-| Otrzymał od rządu węgiersidego polecenie Za- 


motdowanła bMyłych węgierskich Kowicarzy 
ludow ych, 


e dwitóma lezitymacyani, które zatrzynw 


Schwnaną i Chopina, |już przedtem ofiarował „La boite n ionijoux". -- 


Kiedyś jeszcze obszernie por. amawtam z cw 


Prawa rasy francuskiej zmogly nietylko wa-|telnikiem o Debussym, obecnie zaś tyko wyrażą 
zneryzm, ale i wdowodriły: to, co Berlioz w swym nadzieję, że śpiewaczki nasze, o których wspom 
„La |niałem, zaznajomią ras 


z pizśniani młodszych 
twórców francuskich, między którymi obecnie 
pryni dzierży Maurice Ravel (ur. 1875); jego pelnę 
groteskowej werwy i iromicznego dowcipu Hi- 
stoires raturcilzs* (słowa J. Renauda) i „Melodies 
mmązy cznyśch 


skiej: jest naturałrą i Śpiewną, nawet wtedy, gdy 
jest więcej dekłlamowaną — owe „recitar caman- 
do“ dominuie niekiedy znacztije nad paryksyzmao- 
wym „Spreciigesang , przeniestonyjm ze swem 
właściwego mieśsca, ti. z dramatu muzycznego 


IL. 

(Wrażema z koncertu p. Szymanowskiej). 

Wykonanie pieśni francuskiej — ty coś zupe- 
nie innego niż śpiewanie pieśni niemieckie. Jak 
immym jest sentyment romański, jak inne warwaki 
wiokalizacyi francuskiej, tak też i mne są wyma- 
gamia w imterpretacyi pieśni, nawet operowych 
aryi francuskich. Specyalny to „gont, który zodzi 


z sobą sentymertałność z elegatcyą, powagę Z 
wytwornością i czarującą swym  wdzięktem 


„charme“. 

Pamietamy, jak jeszcze dawniei p. Szyma- 
mówska wykonywała pieśni niemieckie w sposób 
który udowadnia! ist niepospofitą zdołność muzy- 
czego przyswoienią sobie styhiu, nie zawsze ta. 
twiego. Dziś podziwiamy jej wielki smak i już 
przysłowiową muzykałrość i dystytkcyę nauzycz- 
ma Szyrnanowskich, tak iak niedawno nie niieli- 
śmy dość słów uznania, gdy słuchaliśmy utesktwi. 
czen:e doskonałej interpretacyj mesni Jej venial- 


©. Francka, jednakże zhiłżył się w ostatnich cza” lumia! słę zdobyć na wybuchy bohaterskicgo pa- |nego brata, pieśni, które rależą do najgłębszych. 
pn do młodszych, wreszcie Gabriel Pierne. tryotyzmu. jak dowodzi jego ienomenalm: kco- iakie nowsze czasy wydały. 
wórca „Krucyaty daecięcej", która usłyszymy |Tystyczna .Barceuse he'riaue" (w książce mło- Obok pieśni zachwyciła nas p. Szymanowska 


v następnym sezonie. feh pieśni praznęlbi śmy n- | docianegn Abbema helgiskiego. „Prinós Albert kilkoma arvami z nieznanych «aszej pabliczawiśc: a 
"zozeć równie. Tu nałeży częściowo Gabil! Bow), umiał być pmzyłacewm dzis którym tak avszędzie zrywanych oper irazcznktk barip- 


ST 

no z tem. że nazajutrz ma się zgłosić po pieniadze 
i po legitymacye. Następnego dnia oddan mu le- 
zitymacyce, które odfotografowano, po pieniądze 
zaś kazano mu przyjść później. 

Jadna z legitymacyt wystawiona była 

przez „król. węgierskie ministerstwio spraw 

wewnętrznych“ 
| zwracał się z prośba do władz admimistracyi- 
nych i wojskowych, aby Giovarmni Collini, budow- 
niczy, wywiadowca i agent król. węg. policyi miał 
zapewniona swob.edę ruchów i aby mu udziełono | 
poparcia i ochrony. Legitymacya ta zaopatrzona 
była iotografią, 
węci”?rSką stamypilią nrinistervaltą i podpisem 
radcy ministeryalnego Szekera. 

Drnga legitymacya wystawicena własnoręcznie 
przez rotmistrza Pronay'a brzmiała: „Giovanni 
Collini należy do 1 batalionu strzelców i mą jako ta 
ki wotne przejście przez bramę kasarni Budapeszt 
2t marca 1920. Pronay, komendant gatalionu". — 
Stampila miała napis: Węgierski Narodowy Ba- 
talion Strzelców w Szombarhely". 


NADESŁANE. 
A PO XLLO 


W sobote i mledziele po raz ostajni |1! 


MIA MAY 


w najnowszym, 5-aktowym dramacie NORDISK 


Hrabina LeUTALZKA.” 


Lecznica ortopedyczna 


Dra Józsfa Aleksiew. cza 
chirurga-ortopedysty 

we Lwowie, przy ui. Friedrichów 2. 
Środki pomocnicze: Roemtgen, Światło kwarcowe, Ką- 
piele w gorącem powietrzu. Elzktryzacya, Kąpiele eztero- 
komerowe. D'Arsenva', Bergonić. Gimnastyka. Kąpiele 
Zandera. Pierwszorzędna fabryka epatatów i protez. 

Lecznie otwarta: rano od 10—12 i 3—8. 20974 


EE" 
tek stanowi tylko „Lakme“ Delibesa). Mistrz Ra- 
meau był reprezentowary aryą z ©p. „Les Indes 
galantes“, upiększoną klasycznymi ozdobnikami; 
Gretry aryą z cp. „L'amant jaloux“, ter: Gretry, 
który przed Mozartem pisał w stylu Mozarta į 
który na Beethovena wywarł wielki wpływ, po- | 
sumięty aż do dosłownych remimiscencyi. W obro- 
nę wzięła p. Szymanowska piękną operę „Louise“ 
G. Charpentiera, grywanę na obydwu  półkulach. 
Mówię „wzięła w obronę“, gdyż swego czasu pe- 
wna „wpływowa krytyka lwowska postąpiła z 
„Louisa“ po preostacku — wbrew opinii całego 
światą muzycznego na Zachodzie. Mauclair wyra- 
ża się trafnie iż data wystawienia „Louisy“ — 1900 
— jest datą ważną. Może obecna dyrexcya opery 
pomyśli o wznowieniu jej. — Wieczór zak ńczyła 
p. Szymanowska aryą z „Lakme“ Delibes'a, petva 
egzotycznych arabskich wokaliz, powiewnych jak 
woal, dźwięcznych jak „carillon“. I znowu mogli- 
śmy z radością stwierdzić iż p. Szymanowska jest 
1 koloraturową śpiewaczką, w czem posunęła się 
o wiele bardziej naprzód niżby był przypuścił naj- 
iwiększy optymista. O ileż bardziej dystyngowa- 
mie, ileż. smaczniej były te koloratury podawane 
niż u wielu specyalmie-ko!craturowych a częsta 
muzycznie tak słabych śpiewaczek, tych synogar- 
lic z małym rozumkiem muzyczryn, 
sprytem w rmmzycznym „savoir-vivre“! Kolora- 
tury i wokalizy w wykonaniu p. Szymanowskiej 
miały nietylko wdzięk, ale i wyraz. prawie że poe- 
tyczny. A te piana i p'anissima, naturalne i używa- 
ne bez falsetu, sprawiały specyalne wrażenie. To 
jedna z największych zalet iej spiewackiej sztuki. 
Czy mam dodać szablorową wiadomość że doda- 
tki nadprogramowe były liczne?!). 

P. Feliks Szymanowski wykazał jako akom- 
pamiator pierwszorzędnz zdolności. W niektórych 


pz 


pieśniach miał rolę trudrą, gdyż swyzywającą, na | 


a wielkim | 


„GAZETA PORANNA". 
NADE 


Nr, 


n. 
SLANE. 


DZIŚ w MARYSIEKCE i KOPERNIKU PREMIERA 


Wstrząsającej tragedyi z wszystkimi przejawami okrucieństw rewolucyi 
francuskiej 1789 — w 6 wielkich częściach p. t. 


Pod Gi 


Główną rolę kreuje uroczę, słynna artystka dramatyczna PE 


; ot : 


LLIG" IE. 


Z DNIA. 


SKULSKI NIE PRZYJEDZIE, 
Jego dotąd niema 

Choć duszyczka roł 

Ponoś nie przyjedzie 

Jak w gazetach stoj 

A już'po raz trzeci 

!Do nas się wybiera. 

Nie ma Lwów niestety 
Szczęścia do premiera, 


Jego dotąd niema 

Choć duszyczka ro 
Czy Się mów witalnych 
Czy się kurzu boi? 
Znowu lód nie pryśnie, 
Co nas z sobą dzieli. 
Kontakt z Małopolską 
Prędko dyabfi wzięfi. 


"Jego dotąd niema 

Choć duszyczka roi 

A więc niech w cierpliwość 
Lwowek się uzbroi. 

Bo choć życzliwości 

Wiele się przyrzeka, 

- Wiemy, że Warszawka 
Kocha nas... z daleka. 
Nemo. 


wymiana banknotów 


100 i 1000 koronowych. 


Lwów, 10. kwietnia. 

Dyrekcya skarbu we Lwowie komunikuje : 

Odnośnie do obwieszczenia ministerstwa 
skarbu z dnia 27 marca 1920 podaje się do 
wiadomości publicznej, że w: Lwowie odbywać 
s'ę będzie wymiana banknotów 100 i 1000 koro- 
nowych na marki polskie w dniach od 19 do 
26 kwietnia b. r. od godżiny 8 rano do 12 w 
południe i od 2 de 6 popołudniu w następują- 
cym porządku: 

1) w krajowej kasie skarbowej, plac św. 
Ducha | 1 dia stron z pocżątkowemi literami 
nazwisk A, B, C. 

2) w urzędzie podatkowym  Lwów-miasto 
ul. Rutowskiego |. 17 dla stron z początkowemi 
literami nazwisk D E, F. 

3) w urzędzie podatkowym Lwów- powiat, 
ul. Rutowskiego l. 17 dla stron z peczątkowemi 
literami nazwisk G, H. 

4) w Polskiej Krajowej Kasie Pożyczkowej 
ul. Mickiewicza l. 8 dla stron z początkowem. 
literami nazwisk I, J, K. 

5) w Galicyjskiej Kasie oszczędności, ul. 
Legionów |. 15, dla stron z początkowemi lite- 
rami nazwisk L, £ 

6) w Banku przemysłowym, ul. Trzeciego 
Maja 1. 9, dla stren z początkowemi literami 
nazwisk M, N. 

1) w Banku hipotecznym plac Maryacki 
dla stron z początkowemi literami nazwisk O, P. 

8) w Ziemskim Banku kredytowym ulica 
Trzeciego Maja l. 15 dla stron z początkowemi 
literami nazwisk Q, R. 

9) w Banku krajowym ul. Kościuszki dla 


punkcie wyższej muzykainości. I tę właśnie mo- | stron z początkową literą nazwisk S. 


gfiśmy z szczere uzmaniem stwierdzić. Był — 
Szymanowskim. 


[= 


10) w Akcyjnym Banku Związkowym ui. 
Akademicka l. 4 dla stron z początkowemi lite- 
rami nazwisk T U. 


i 11) w Powszechnym Banku kredytowym 


jul. Jagiellońska 1l. 5 dla stron 
literami nazwisk V, W, X. 

12) w Miejskiej Kasie oszczędności ulica 
Wałowa I. 9 dla stron z początkowemi literami 
azwisk Y, Z, Ż. 

Każda strona zgłaszając banknoty do 
vymiany obowiązana jest wypełnić przepisaną 
deklaracyę a strona zamieszk:ła we Lwowie 
winna nadto przedłożyć swą legitymacyę ży- 
wnościową celem stwierdzenia na niej doko 
aanej wymiany. 


z początkowemi 


Premiera w „Czworce”. 
Lwów, 10. kwietnia. 

Po niezwykle udatnym  fabryjkacie spółki 
lwowskiej „Sen pijaka", przyszła do głosu w no» 
wym programie „Czwórki“ dla odmiany, War- 
szawka ze swoim „Maksem i Morycem' Słaza i 
Boczkowskiego. Jest to typowo warszawski twór 
w stylu Pikusio Pipmanowskim, tak popularnym 
w syrenim grodzie, dostawiany każdej chwit ną 
zamówienie przez trzech specyalistów-wesołków 
Slazą, Toma i Wiasta. 

Skethe tego rodzaju, nie mające pretensyi do 
prawdziwej sztuki, zastępują w kabaretach z Po- 
wodzeniem gaz rozwceselający, zwłaszcza, jeżeli są 
grane tak kapitalnie, jak to widzieliśmy na premie 
rze „Czwórki“. Wicka i Wacka z Nalewek od- 
tworzyli z rozbrajającym komizmem Windheim i 
Gierasieński tym razem dał „Dziadka jedną z naj 
ka, Tarłowski dał kreacyę, której nie powsty- 
dziłaby się stołeczna operetka, 

W części solowej wystąpiła z doskonałem 
piosenkami p. Kitschman, której tałent kompozy- 
torski na Polu chansony niema równego w Polsce, 
Gierasiński tym razem dał „Dziadka” jedną z naj- 
lepszych kreacyi swojego niewyczerpanego reper- 
tuaru, Pokazał znów, że jest majstrem pierwszej 
klasy w charakteryzacyi. Więc sypały się szczo- 
drze do sakwy dziaądowskiej dary na flotę polska, 
z których sympatyczny artysta zbierze napewno 
pokaźny kapitalik dłą celu tak pięknego i tak będa 
cego na czasie. Uroczy obrazek taneczny dalą 
Kamińska, przypominając błękitne sny o kraju 
wiśni i cliryzantemów. Aktualny duecik o Lwo- 
wiankach, wykonany przez Noskowską i Weso. 
tłowskiego uzupełniał część solową am N 

h. z. 


KABESŁAMA. 


dnia 4 iuh 5 kwefnia B.r. 


zgubił pan Karol Kniairiecki notes zawi.- 
rający poświadczenie Polskiego miejskiego Komi. 
tetu w Tyśmienicy na udzieloną mu pożyczkę 
w kwocie 4.000 K, kartę na broń wystawioną 
przez S.arostwo w Tlumaczu, dekret jako znawca 
sądowy i spis ofiarodawców na zakupno gruntów 
pod budowę szkoły ludowej w Ladzkiem. Rzetelny 
znalazca raczy dokumenta t: oddać w kancelaryi 
adwokata dra Bi ringa w Stanisławowie ul. G.- 
łuchowskiego 1. 1. za wynagr. w kwocie 100 K. 271 


? na bursa hardłowe i b'nkowe 
WBISY SENRENSIEB KLE NERŃ 

odhk wają się codczion- 
nie przy ulicy Fiscałsi l. Zi 


PIr.G-. ELS 1-2 7a NB WY SERI 
b. lekarz Warsz. szpił. św. Łazarza, choroby skórne weie- 
tgezńe i maczn płciowe ul. Sapiehy bi. od g. 1—-6. 21484 
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-QAZETA PORANNA” 


N Aa D ES LE ANEB, 


Na ekranach 
kinoteatrów: 


poja’ sig 


nadzwyczajnego, głęboko w namiętności 


p 


Mnich rosyjski, osławiony doradca carski — sekciarz-odszczepieniec — hypnotyzer — 
bohuter salonów dworskich — polityk — niezwyciężony Don 


dąc u szczytu sławy uwodzi piękną i młodą 


w nurtach Newy. Siostra jej, kochanka poiężnejo Kiereńskiego, przysięg: zemstę uwodzi» 


jema BĄTAMORGANA ||QORSO "sx | 


plac Maryacki 10. TĘ 


od nedziell 11 bm, afufowa zfrak. nowość , 


pl. Akade. 5. a 
wyolbrzymionego dram. w 5 częśc. p. t. 


UTIN 


uan i uwodziciel. Już bę- 
damę dworu. Uwiedziona znalazła śmierć 


cielowi. Podczas ucz y oddaj" go w ręce partyi, która ma na nim spełnić wyrok Śmierci. 


PRASA WARSZAWSKA ATAKUJE WYDZIAŁ 
PRASOWY MIN. SPRAW ZAGRANICZNYCH. 
Warszawa, 9. kwietnia. 
(Telef.) (m) Prasa warszawska atakuje mini- 
sterstwo spraw zagranicznych z powodu informo- 
wania społeczeństwa polsk ego o przebiegu roko- 
wiań polsko-ukraińsikich drogą przez „Wpered'* we 
Lwowie. Wiadomości przedostają się nierzadko 
spaczone i dostosowanie ido potrzeb partylnych, 
wiskutak czego niepokoją opinię publ czną. Niestety 
w bandzo wielu wypadkach wydział prasowy mi- 
nisterstwa spraw zagranicz. dał dowód swojej zu 
pełnej nieudolności w tym kierunku, Prasa war- 
czawska wzywa minfaterstwo. a w pierwszej linii 
podsekretarza starm Dąbskiego, któremu przy- 
dzielono obecnie wydział prasowy w ministerstwie 
Spraw zagranicznych, aby zabrał się energicznie 
do reorgan zacyt tego wydziału 


RZĄD SOW. NIE DAŁ JESZCZE ODPOWIEDZI. 
Warszaw, 9. kwietaia. 
(Talef.) (m) W kołach politycznych rczeszła 


U wschodnich rubieży Rzeczypospolitej. 


się pogłoska, jakoby rząd sowiecki dał już odpo- 
wiedź na ostatnią rotę ministra Patka. Wiadomość 
ta spotkała się jednak z kategorycznem zaprzecze- 
niem ministerstwa spraw zagranicznych. 


CZEGO ZAŻĄDA ŁOTWA OD ROSYI? 


Ryga, 9. kwietnia. 

(PAT.) Minister spraw zagranicznych Meye- 
rowicz oświadczył przedstawicielom prasy, że 
Łotwa podczas rokowań pokojowych z rządem 
sowietów, żądać będzie oprócz uznania de iure 
republiki łotewskiej, odszkodowania pieniężnego 
w sumie 27 milionów w złocie, za przedmioty wy» 
wiezione do Rosyi, oraz sumy około 3 milionów 
za szkody wyrządzone podczas działań wojen- 
nych. Część odszkodowanią może Łotwa przyjąć 
we formie koncesyi od Rosyi. W skład delegacyi 
pokojowej łotewskiej pod kierownictwem See- 
berga weidzie również minister skarbu Purisch, 
o ile na czas wróci z Londynu. 


A 


= 


Rokowania Liwy z Rosyą — czczą formalnością! 
Istnieją między nimi bowiem zdawna tajne pakta! 


Wiedeń. 9. kwietnia. 


| prowadziła już rokowania z Rosyą i zdwarią tma- 
<Telef.) (fr) Jak donoszą z Helsingiorsu: Ro-| wet z nią tajną umowę. 


Rokowania więc będą 


kowania pokojowe między Rosyą a Litwą będą | miały tylko na celu oiicyalne stwierdzenie poro- 


tylko czystą formalnością, gdyż Litwa oddawna 


zumienła obu państw. 


Cały przemysł węglowy Rosyi sowieckiej zmilitaryzowany! 


Za strajki i kradzież 


węgla kara śmierci! 


Górnicy podlegają najostrzejszemu prawu wojennemu! 


Wiedeń, 9. kwietnia. | wprowadzono przymusową pracę, kradzież węgla kresu działania pomiędzy obu 
Cały prze- będzie karąna Śmiercią, 


(Telef. (fr) Z Moskwy donoszą: 


a także wszelki strajk 
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KRASSIN W KOPENHADZE. 

Kopenhaga, 9. kwietnia. 
(PAT.)  Delegacya rosyjska pod przewodni. 
ctwem ministra komunikąacyi Krassina i angielska 
delegacya handlowa pod przewodnictwem Wie- 
sego, przybyły do Kopenhagi i rozboczęly roko- 
wania w sprawie wymiany towarów między pań- 
stwami koalicyjremi j Rosyą. 


KRASIN PRZYJEŻDŻA DO LONDYNU. 
Wiedeń, 9. kwietnia. 
(Telet.) (tr.) Z Londynu donoszą: W nied/slę 
przybędzie tu Krasin wraz z delegatami rosyfskich 
związków dla podjęcia rokowań. 


CENTRALIZACYA ADMINISTRACYI RUMUŃ. 
SKIEJ. 
Wiedeń, 9. kwietnia. 

(Telef.) (tr) Z Bukaresztu donoszą: „Consilii 

Dirigent“ w Siedmiogrodzie a także rządy bessa- 

rabskie i bukowińskie zostały mocą dekretu wy- 

danego rozwiązane. Sekretaryaty i administracyj- 

na służba w odpowiednich departamentach prze- 

chodzą ma odpowiednie departamenty królewskie. 
go rządu. 


NA WSCHÓD OD LINII CLEMENCFAU'A. 
Wiedeń. 9. kwietnia. 
(Telef.)( tr) Z Bukaresztu donoszą oficyalnie, 
iż wojska rumuńskie opróżniły obszary węgierskie 
30. marca. Z tą chwilą wojska rumuńskie znalazły 
się na wschód od linii Ciemenceauą. 


NADESŁANE. 


ZARŁAD IESKO- OSMENCNY 


PLAC TRYBUNALSKI L. 1, (MEZANIN) 
naprzeciw kościoła OO. Jezuitów. 
Usuwanie u Pań i Panów wszelkich wad cery, czerwono 
ści nosa i odmrożeń — jakoteż piegów, śladów po ospie, 
zbytecznego owłosienia i brodawek. — Leczenie włosów, 


hygieniczne mycie i farbowanie — kosmetyczne masaże 
i parowanie twarzy. 273 


Specyalista chorób skórnych i wenerycznych 
Dr. MICHAŁ SALPETER 


Sykztuska 17, ord. od 8—9 i od 12 -6. 76 
WEB MERŻ "WA URU WE KiM 


Wieści z Warszawy. 
PADEREWSKI W WARSZAWIE. 
Warszawa, 9. kwietnia, 
(PAT.) „Kuryer Porarmy" dcmosi: P, Igracy 
Paderewski przybywa do Warszawy dnia 20 bm. 


i pełnić będzie madal obowiązki poselskie w Sej- 
mie, 


ZAKRES DZIAŁANIA OBU WICEMINISTERSTW 
SPRAW ZAGRANICZNYCH. 
Warszawa, 9. kwietnia. 
(PAT) „Kuryer Porarny“ dcnosi: Rozdział za» 
wiceministramń 


spraw zagranicznych już nastąpił. Podsekretarz 


myśl weglowy w Rosyi Sowieckiej został zmili- w kopalniach. Górnicy w kopalniach wegla pod. Stanu p. Dabski obejmie sprawy prasowe, sprawy 


taąryzowany, We wszystkich kopalmach węgłel 


- ZINOWIEW ZASTRZELONY? 


Wiedeń, 9. kwietnia, 
(Telef.) (tr) Z Helsingforsu donoszą: iż we- 
dług niestwierdzonych dotąd wiadomości Zmo- 
wiew mial zostać zastrzelony dnia 26. marca w 
Petersburgu podczas zgromadzenia, na którem 
przyszło do rozruchów przeciw komisarzom So- 
wiecdkiej republiki. 


NA TYŁACH WOJSK SOWIECKICH REWO- 
LUCYA. 
Wiedeń. 9. kwietnia. 
(Telef) (fr) Z Konstantynopola donoszą: Na 
tyłach wołsk sowieckich w okolicy Olgopola wy: 
buchła rewolta ludności, ludność uzbrojona napa- 
da na oddziały czerwonej arnii.- a tak Samo na 
wsie a nawet na miasteczka, aiorduiąc i grabiąc 
ca się tylko da. Obecnie bandy zbrojne niepckoją 
,udność koło Nalty. 


,legają najostrzeiszemu prawu wojennemu. 


BOLSZEWICY O ARMII OCHOTNICZEJ. 
Wiedeń, 9. kwietnia. 

(Tetef.) (fr) Z Moskwy donoszą: Pomiędzy re- 
sztkami wojsk Denikina na Kaukazie panuje wrze- 
nie, żołnierze zdziesiątkowani przez choroby za- 
kaźne i giną z powodu braku Środków leczniczych. 
Ludność jest wrogo usposobioną względem armii 
ochotniczej, często napada na pomniejsze oddzia- 
ły i znosi je ze szczętem. Liczne wyprawy i eks- 
pedycye karne puszczają nieraz z dymem całe 
wsie i osiedla, Głód panuje też straszliwy. 


Trocki jedzie do Londynu i Paryża 


Berlin, 8 kwietnia. 
(Tel. wł) Z Londynu donoszą, że w ciągu 
maja ma tam przybyć Trocki celem nawiązania 
przyjaźnych stosunków między Anglią a Rosyą 
sowiecką. Z Londynu uda się Trocki następnie 
do Paryża. 


[pozostające w związku z plebiscytem na Śląsku, 
Spiżu i Orawie, oraz sprawy reemigracyt. Podse- 
krztarz stanu p. Dabrowski chejmie sprawy zwią- 
zare z wolnepą miastem Gdańskiem oraz plebi- 
scytu na G. Śląsku, Wanmii i Mazurach. Ime 
sprawy pozostaną w bezpośredniem zawiadywa- 
„niu p. ministra Patka. P. minister pełromocny E- 
|razm Piltz wyjechał w sprawie natury dyplotna- 
tycznej do Paryża. 
| 
DR. ST. DABROWSKI OBJĄŁ URZĘDOWANIE. 
Warszawa, 9. kwietnia. 
| (Teief.) (m) Podsekretara stanu w minister- 
stwie spraw zagranicznych dr. Dąbrowski objął 
wczoraj urzędowanie. Równocześnie nastąpił po 
dział zakresu działania nowych podsekretarzy sta- 
nu w ministerstwie spraw zagranicznych. 


NIEMCY POLSCY PRZEDSTAWIAJA NA- 
CZELNIKOWI SWE DEZYDERATY. 
Warszawa, 9. kwietnia. 
(Telef.) (m) U Naczelnika Państwa zjawiła Się 
delegacya Niemnów byłego załoru pruskiego i 


Str. 6 


miasta Łodzi, przedstawiając mu memoryal z de-|rygodnego źródła wiądomość, że w sprawie prof 
zyderątami Niemców w Polsce. — W odpowiedzi| Dra Ask nazego zaszedł nowy zwrot, a miano- 
Naczelnik Państwa oświadczył, że trzymał się| wicie, że senat arademicki zamierza zmienić swą 
zawsze zasady, iż każdy naród ma prawo do 0- |. t w tej tai A ąz pi 
chrony swo kultury przez stwa, | feSora Askenazego na uniwersytet warsza Jag 
da Diaes, y =o lẹ wyznaje Por: jtę.| W związku z tem prof. Pietrażycki cofnął swoją 
raz. Demokratyczne Państwo Polskie chce i musi TYmisye. 

przestrzegać kulturalnych praw wszystkich swo- 
ich obywateli. Jestem przeciwntktem — powie» 
dział Naczełnłk Państwa delegacyi — wszelkiej 


adna proponuje wysłanie misyi po- 
nienawiści i zemsty. Jako Naczelnik Państwa kon- 


gromowych do Ameryki, Egiptu itd. 


Warszawa, 9 kwietnia. 

(Telef.) (m) „Robotnik* zamieszczając sy- 
gnalizowaną już poprzednio wiadomość o zapo- 
wiedzianym przyjeździe do Warszawy komisyi 
międzynarodowego biura socyalistycznego dia 
sprawy pogromów w Polsce występuje przeciwko 
temu projektowi ba:dzo energicznie i zapytuje, 
czy wcbec tego nie należałoby także wysłać 
do Ameryki misyi celem zbadania pogromów 
murzyńskich, do Egiptu itp. 


stytucyjnego nie posiadam jednak tak dużej inge- 
rencył w sprawie państwowej, łax to wielu sobie 
wyobraża, wszelako zawsze będzie dążeniem mo- 
jem wpływać na to, aby prawa kulturalne Niem- 
ców w Polsce były zawsze Ściśle pezestrzegane. 


Nowy zwrot w sprawie prof. Askenazego. 
Warszawa, 9 kwietnia. 
(Telef.) (m) Prasa żargonowa podaje z wia- 


Zagraniczne towarzystwa asekuracyjne chcą nabyć 
za milionowe sumy pożyczkę polską 


wzamian za koncesyę na działalność ich w Polsce! 


Warszawa, 9. kwistnia. city się do rządu polskiego z propozycyą nabycia 

(Telet.) (m) Towarzystwo asekuracyjne „Phó- | nowej polskiej pożyczki państwowej za milionowe 

vix“ we Wiedniu, „Asszcurazioni Generali di Si- sumy w zamian za ikomcesyę na działalność tych 
curta“ w Tryeście i „Victoria“ w Berlinie zwró- | towarzystw w Polsce. 


Powrót Orawian i Spiżaków pod strzechy rodzinne 
urasta do cibrzymiej manifestacyi narodowej! 


Nowy Targ, 9. kwietma. |sztandar narodowy polski. Gdy pochód wkroczył 
(PAT.) Główny komitet plebiscytowy dla Spi. 12 ostatnie wzgórze przed Jabłor:ką, oczom 
ża i Orawy komunikuje: Dna 5. kwietnia br. za- przedstawił się widok niezapomniany. 
manifestowały Orawa i Spiż, jak nigdy może do- Tysięczny tlum ludu oczekiwał u stóp bramy 
tąd, swoje głębokie przywiązanie do Polski. W |tryumfalnej wracajęcych. Okrzyk”m uniesieria i 
dniu tyt, po roku tułaczki i twardej służby dla radości nie było końca. Uchodźców i zdemobih- 
sprawy, wrócili na Spiż i Orawę uchodźcy i zd-  zowanych zarzucono kwiatami i zielenią. Uniesie- 
mobilizowan: Żołnierze-ochotnicy, stąd pochodza- nię dosięgło szczytu, gdy pojawił się ks. Jabłoński 
zy. Pomimo przeszkód ze strony  żardarmeryi |z Lipnicy dolrej oraz panna Józefa Machayówna, 
czeskiej, powrót rodaków orawszich pod strzechy (którzy w przeimówizniach wygłoszonych imie- 
rodzinne przybrał niem ludności wspomnieli o ciężkich dniach nie- 
rozmiary wspaniałego święta narodowego, woli czeskiej į witali rodaków. Przemawiał też 
Już od południa przybywały furmanki orawskie Przedstawiciel ludrości słowackiej z Namiestowa, 
dv Czarnego Lunajca po powracających. Czesi nejktóry wzniósł okrzyk: 
chcieli ich przepuścić, lecz wskutek |intęrwencyi| Niech żyje Potska. niech żyłe wolna Słowa” 
komendy francuskiej w Jabłomce musieli ustąpić. czyzna w łączności z Polską, 
Na kilkudziesięciu iurmankach góralskich, przy- |Okrzyk ten wiel krotnie powtarzano, chcąc dać 
strajonych, w choiny i kwiaty, wyruszył barwny wyraz sympatyi i bratersk.ego poparcia dla nie- 
pochód około godz. 2 pepołudniu w drugi dzień podległościowych dążeń słowackich. Zabrał wre- 
święta Zmartwychwstania ku granicy orawskiej. szcie głos ks. Ferdynand Machay, którego prze- 
Wracali do domu ks. Ferdynand Machay, księ, mówienia wysłuchano w ogromnem skupieniu, W 
ża SikorOwie, ks, Furoń, dr. Jabłoński, przemówien'u, za serca płynącem, pełaem głębo- 
akademicy, włościanie i zdemobilizowani żotnie- |Kiei myśli polityczr.ej, mowca dał wyraz prze- 
rze, Na granicy przedstawił się niespodziewany | KONaniu, że manifestacya dzisiejsza wskazuje, cze- 
widok: Z dałeka widzieć już było można barwne |80 Pragnie lud orawski. Po tych manifestacyach 
tłumy ludu crawskiego z Piekielnika, który wy- |" potrzeba już plebiscytu na Orawie, na której 
szedł witać swoich braci, mimo pogróżek cze-|WSZYSCY są za Polską, Tłum jedrogłośnym okrzy- 
skich. Na samej granicy ustawioro bramę powi- kiem cdpowiedział na te słowa: wszyscy, wszys- 
tałną, ozdobioną w choiny, którą zdobiły dwa na-|Cy. Ks. Machay powitał też całem sercem deputa- 
pisy, cd strony polskiej: Witajcie nasi Bracia, od|cyę słowacką, zapewniając, że 
strony orawsłkizj: Niech żyje Polska. Polska niesie wszystkim bratnim narodem 
Daiowczęta orawSkie zalntowowały: Boże coś wolność | Swobodę. 
Poiskę, Słowacy namiestowscy mają zapewnioną w Pol- 
Nagłe z pośród tłumu powracających uchodźców |sce pełną swobodę swego narodowego rozwoju. 
wysunęła się szlachetną postać Piotra Borowego |Będą też mogli nieść swuim braciom jęczacym w 
z Radoszyc, z krzyżem w ręku. Po obu stronach |niewoli, pomoc łącznie z Polską. Rozległy się o- 
Borowego Stali jako strażnicy krzyża dwaj zde- |krzyki na cześć Polski į koalicyi. Po przemówie- 
mobilizowami Orawiacy z ciupagami ma ramio- mit Borowego, tysiączny tłum udał się do kościoła 
mach. Borowy, oddając krzyż w ręce jednego z|gdzie ks. Hatyar zaintonował Te Deum. Uroczy- 
pąrobczaków piekielnicjch, oświadczył, że u-|stość zrobiła olbrzymie wrażenia na całej Orawie. 
chodźcy wracają do domu nie z mieczem, lecz z|Tego samego dnia powrócili wygnańcy równ e2 
krzyżem, którego bronili i który oliarowują swo-|i na Spiż. Straże czeskie rie chciały ich przepuścić 
jemu przywódcy ks. Machayowi. Po pelnych unie- |przez granicę koło Czorsztyna, co więcej groziły 


sienia okrzykach na cześć uchodźców, ruszył po- |zebranej ludności użyciżm broni palnej. Mimo 
chód ku pierwszej wsi orawskiej Piekiałnikowi, gróźb, Spiżacy zgotowali swoim braciom serde- 
gdzie znowu olbrzymie tłumy oczekiwały swoich |czne przyjęcie. Na graricy powitała ich "muzyka 


góralską wieńcem pieśni polskich. Przemówił ks. 
Andrzej Spyrka, który wyraził nadzieję, że odtąd 
nic już mie rozdzieli Spiżaków od Ojczyzny i że 
razem będą mogli dla niej pracować. Z rad Dunai- 
ca udano się przy dźwiekach muzyki do Laps 


braci i synów. Jedna z dziewcząt  piekielnickich 
wygłosiła piękne przemówienie, poczem przemó- 
wil ks. Buroń. Qoraz bardziej powiększajacy się 
pochód ruszył ku Jabłonoe. która przez cały czas 
okupacyi polskiej wysoko i nieugięcie dzierżyła 
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Niżnych. Tu oczekiwała uchodźców ludność zgro- 
madzona przy bramie powitalnej ozd:bonej wień 
cami smerekowyuni. Uchodźców obrzrcono kwiaw 
tami i wznoszono «krzyki na cześć Poiskił. Po % 
śpiewamiu peśni polskich, przemówił gospodarz 
Stanek i zakończył okrzykiem na cześć Spiża złą- 
czonego z Polską Odpowiedział mu ks. Gryglak, 
który wskazał, że 
po rocznej niłewoť pierwszy raz przemówiły 
serca polSkie, 

Zebrany ttum rozszedł się z przekoraniem, że zie- 
mie spisko-orawskie będą na trwałe przyłączeme 
do Polski. 


NOTA RZADU POLSKIEGO DO MIĘDZYNA. 
RODOWEJ KOMISYI PLEBISCYTOWEJ. 
Cieszyn, 9. kwiętuią. 
(PAT.) Delegat rządu polskiego wniósi Ww 
sprawie warunków głosowania ido międzynaro» 
dowej komisyi plebiscytowej następującą notę: 
Przepisy o prawie głosowania, zawarte w decy» 
zyi komisyi z dnia 23. marca br. i instrukcya € 
zastosowaniu tej decyzyi, zawierają kilka punktów 
— co do których uważam za komieczne zapropo- 
nować wprowadzenie pewnych zmian. W szcze 
gólności art. 1. decyzyi komisyi zadekretował do- 
puszczenie do głosu w Księstwie Cieszyńskiem, 
na Spiżu i Orawie, poddanych b. monarchii au- 
stro-węgierskiej, mimo, że w Austro-Weerzech 
istnieji jedynie poddani austryaccy i węgierscy, 
nie zaś poddani austro-węzgierscy, przyczem Au: 
stryacy byli cudzoziemcami na Węgrzech, i od- 
wrotnie. Takie zredagowanie artykułu, czym go 
niezrozumiałym, wydaje się bowiem z niego, ża 
tylko Austryacy mogą mieć prawo głosowania na 
| Spiżu i Orawie, zaś Węgrzy na Śląsku Cteszyń- 
Ek Instrukcya zaś orzeka, że jedni i drudzy Cue 
dzoziemcy 'powinni być od głosowania zasadnicza 
ROEE Dla uzgodnienia proponuję, aby ko- 
misya zechciała nadać artykułowi jl-mu postać 
l taką, któraby czyniła jasnem, że powołanymi do 
| głosowania są na obszarze Śląska Cieszyńskiego 
tylko poddani austryaccy, na obszarze zaś Spim 
|ża i Orawy tylko poddani węgierscy. Art. 5. 
|dopuszcza do głosowania osoby, spełniające funk= 
l eye publiczne, o ile pozatem czynią zadość wy« 
| maganiom. Uważam za konieczne uzupełnienie te- 
go artykułu decyzyą albo instrukcyą, że wyklu+ 
czeni są zasadniczo od głosowania funkcyonarusz6 
przeprowadzający wydory i rozstrzygający re- 
klamacye, oraz fumkcyonaryusze służby 'bezpie« 
czeństwą publicznego. Art. 6 wyklucza od głos 
sowania osoby, nie posiadające trwałego miejsca 
siedziby w kraju. Intrukcya tego artykułu wymie- 
nia jednakże tyle wyjątków ratujących prawa 
głosowania emigrantów, że decyzya wykluczają- 
ca od głosowania osoby nieobecne od szeregu 
lat, staje się zupelnie iluzoryczną. Pozwalam so- 
bie zaproponować zmianę punktu e) art. 6. w tym 
duchu, że dopuszcza się do głosowąnia osoby, ma- 
ilace w krain bliższych krewnych, przez siebie w 
trzymywanych, albo stale wspieranych. Ponadto 
należałoby zasadniczo wykluczyć od udziału w 
plebiscycie osoby urodzone poza krajem i w mm 
nie mieszkające, co zresztą zdaje się wynikać ze 
sensu art. 6. Art. 8. decyzyi orzeka wykluczenie 
od głosowania osób skazanych sądownie za pe- 
wne przestępstwo, Jestto ograniczenie nie oparte 
bynajmniej na akcie z dnia 27. września i mogące 
spowodować nieobliczalne zwłoki w postepowaniu 
reklamacyjnem. Sporządzenie bowiem wyciągów 2 
aktów sądowych będzie postępowało bardzo po: 
woli, wskutek przeciążenia sądów sprawami bie: 
Żącemi. Punkt 2 i 5 art. 8, są skonstruowane zu 
pełnie dowolnie, bez widocznych podstaw. Dłate. 
go ze względów wymienionych proponuję uchyle- 
nie tych punktów, a co naiwyżeł wykluczenie od 
głosowania osób pozbawionych w danej chwili 
praw obywatelskich, albo odsiaduiącydh karę za 
zbrodnię. 

| Zmiany powyższa nie stojac w sprzeczności z 
jintencyami, komisyi, widocznemi z decyzyi co do 
prawą głosowania. Spodziewam się więc, że zo- 
staną przez ktmisyę zaaprobowane. Jedyrie ce 
„do art. 17 zmuszony jestem zrobić po porozumie- 
| niu się z mym rządem stanowcze zastrzeżenie 
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przeciw ustanawłtaniu już obecnie terminu dla 
sporządzenią list csób głosujących W Zagłębiu 
węgiowem, gdzie postanowien a komisyl co do 
wyborów gminnych i żandiarmeryi dotąd miedo- 
czekały się zrealizowania, gdze dotąd trwa stan 
anarchii, stworzony przez bojówki i komitety cze- 
skie, gdzie komisya wobec małej liczebności od- 
działów okupacyjnych niz może zagwarantować 
spokoju publicznego, bezpieczeństwa życia i mie- 
nia tamtejszej ludności po'skiej, przeprowadzenie 
plebiscytu, króreby dało wszystkie potrzebne gwa- 
rancye pod względem l.jalności i bezpieczeństwa, 
jest obecnie niemożliwe. Diatego pozwalam sobie 
prosć komisyę o nieustanawian e terminu, w ja- 
k'm mają być ukończone prace przy towawcze do 
plebiscytu aż do chwili, kiedy w zagłębiu węgio- 
wem zapanuje spokój i ład. Przyspieszenie tenmi- 
nu prac przygotowawszych do płeb'scytu ludność 
ttómaczyłaby sobie jako chęć wyk rzystania dla 
Czzch chwili represyi, jeka po pogronte ludności 
polskiej, dokonanym przez Czechów w Zagłębiu, 
zapanowała, a w rezultacie ludność polska znala- 
złaby sią w obliczu sytuecyi nad wyraz niepożą- 
danej. Spodziewam się, że w uwzględnieniu wy- 
mdenionych motywów, komsya przychylt się do 
mojej prop zycyi, zapewriając tym sposobem 
pomyślny rezukat swej pracy. 
NARADY NAD PLEBISCYTEM W CiESZYŃ. 
SKIEM. 
Warszawa, 9. kwiztnia. 

(Telef.) (m) Zapowiadziane tu jest przybycie 
członka cłęszyńskiej Rady parodowej dy. Micheidy. 
który ma odbyć szereg komierencył z ministrami 
Skulsk'm i Woiciechowskim oraz z p. Stanisławem 
Grabgiim w sprawie plebiscytu na Śląsku cieszyń. 

NIEPRAWDOPODOBNE POGLOSKI. 
Warszaw., 9. kwistnia. 

(Tetef.) (m) W pol tycznych kołąch rarszaw- 
dkioh rozeszła się pogłoska, jakoby Czesi okazy- 
wali tendencye załatwienia sprawy cieszyńskiej w 
drodze ugoiloweli. Dyp'omacya czeska : mierza do 
wnsządzernwa Jazdu obu ministrów spraw zgran cz 
cych, ną którym to zjeździe możnaby sprawę za- 
łarwić pojednawiczo. Inicyatywa pochodz) ud dra 
P zwestzą. 


U ZBURZENIE LUDNOŚCI NA WARMII I MA- 
ZURACH. 
Olsztyn, 9. kwietnia. 

(PAT) Rzchedzące się ad dłuższego czasu 
w'adettości o naznaczenu terminu plebiscyty na 
czerwiec br., wywołały wśród ludności polskiej 
slre zawiepokosenia i wzburzenie. Dotychczas bo- 
w em nie spełnion ani jednego z warunków trak- 
wtu wersalskiego, mających umożliwić bezstron- 
ny i sprawiedliwy plebiscyt. Plebiscyt w termi- 
róg czerwcowym imus alby się odbyć wyraźnie 
pod auspicyami prusko-niemieckiemi, a plebiscyt 
tołby wówczas niz wyrazem woli ludność, lecz 
srnkcyą biernego oporu biurokracyi niemieckiej 
| ulitaryzrnu pruskiego przeciwko postanowie- 
nm traktatu pokojowego. * 


PRZEPISY GŁOSOWANIA W PRUSACH WSCH. 
Gdańsk, 9. xwietnia. 

4PAT.) Tutejsze dzienniki donoszą, ża komisya 
koalicyilsia wypracowała już projetk przepisów dla 
głosowania budowegc. Przep'sy te odnos'ć się bę- 
lą również i do obszaru kwidzyńskiego. Wedle 
dziemuiaów, projekt ten zawiera następujące po- 
stanowienia: Głosowanie w Prusech wschodnich 
4 zachodnich odbędzie się (paragr. 1) 26 czerwca 
1920. Wedle paragr. 2, prawo głosowania ma każ: 
da osoba bez różnicy płci. która (punkt b,) urodzi- 
ła sę w strefie w której ma się odbyć głosowanie, 
albo ma tam misjsce swojego stałego zammięszka” 
nia lub zwykłego pobytu od roku. Jako rok, od 
kigrego liczyć się będzie staje zamieszkania wzglę 
dhie pobyt, będzie oznaczony przypuszczalnie rok 
1905. Paragr. 3 postanaw a, że osoby ubezwłasno= 
wołmene, jako umysłowo chore lub upośćsdzone, 
są od głosowania wykluczone. Paragr. 4.: Prawo 
glosowania będzie wykonywał uprawniony do 
głosewan'a w miejscu swojego stalego zamioszka” 
rfa albo zwykłego pobytu. Kto nie mą jeszcze sta- 
łego zamieszkana, albo zwyklego pobytu na ob- 
szarzę plebiscytowym, wykona swoje prawo gto- 
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isowania w ginie ówczesnego zamieszkania. Pa 
„ragrai 5. Nadzór nad głosowaniem. W łonie komi- 
|syi al anckiej utworzonią będzie komisya kontrolna, 
składająca się z przewodniczącego, jego «astępcy 
t 4 członków. Do każde komisyi kontrolnej prze- 
znaczy komisya koalicyjna 4 członków i 4 zastęp- 
ców z poza osób uprawnionych do głosowania w 
okręgu piebscytowym, z których to osób jedna 
będzie mianowana protokglantem. Komiisya kon- 
trolna uchwala zwykłą większością głosów, W 
razie równości głosów rozstrzyga głos mrzewodni- 
czącego. Komisya kontrolna ma za szczególnie za- 
danie starać się o to, by ustawy były przestrze- 
gane i aby głosowanie odbyła się w sposób należy 
ty. Paragr. 6.: Głosowanie odbywa się w gminach 
wedle obecnego ich podzialu, wobec czego każda 
gmina względnie każdy samodzielny obszar dwor- 
ski tworzy okręg głosowanią. Dla u:atwien'a glo- 
sowania w miastach, utworzonych bedzie tyle o~ 
kręgów głosowania, ile ich było przy cstatnich 
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wyborach gminnych. Paragr. 7.: Dla każdego okre” 
gu głosowana utworzony będzie dio 17 b. m. ko- 
mitet dla głosowania. Paragr. 10.: Omawia .posób 
sporządzenia list głosowania, w których ma być 
zawarte imię į nazwisko oraz miejsce urodzen a 
iuprawmiotrych do głosowania. Listy głosowania, 
Sporządzonz do 15 maja, mają być wyłożone do 
'przeglądu w czasie gd 16 do 29 maja b. r. Para- 
graf 12.: Głosowanie trwa od godz. 8 rano do go- 
dzmy 7 wieczorem. Karty głosowania mają być 
oznaczone słowami: „Polska“, albo „Niemcy“. Pa- 
Tagraf 15 zawiera postanowienia dotyczące kary 
za przeidroczewie powyższych przepisów. 


Dowóz z Niemiec do Gdańska dozwolony. 
Gdańsk, 9 awieinia. 

(Telef.) (m) Gdańska Izba handlowa ogła: 

sza, że dowóz towerów z Niemiec do Gdańsk: 

jest dozwolony i że towary z Niemiec tu prze: 
wiezione, nie podlegają żadnej opłaci: cłowej. 


T A R r mj 


„Włochy nie żywiły nigdy nieprzyjaznych uczuć dla Niemców austr.“ 
Oświadczył to król włoski Rennerowi. 


Wiadeń, 9. kwietnia. 
(PAT.) BK. z Rzymu — Na konfzrencyt z Nit- 


[trwało pół godziny. Król wyraził żywe sympatye 
idla młodej demokratycznej republiki, podnosząc 


| Kanclerz dr. Renner u papieża. 


tim wyraził Renner życzenie uregulowania kwe- |jej demokratyczne urządzenia. Włochy rie żywi- 
styi graniczrej a przecewszysikiem sprawy ewa-iły nigdy n.eprzyjaznych uczuć wobec niemieckie- 
kuacyi Radkersburga i plebiscytu w Karyntyi. Nit- | gr; narodu w Austryń, Król wyraził nadzieję, że w 
ti oświadczy, że rząd włoski gotów jest miemie- przyszłości między obu państwami parować będą 
ckm mieszkańcom górnej Adygi przyznać miej- | stosunici przyjazne. 

scowa autonmię. iFPosłuchaniz Renrera u króla 


a a dż ad pne po 


a cesarz był zły i obrażony. Po jakimś czasie 
Wiedeń, 8 kwietnia. | Zgłosił się do mnie mój obrońca dr. Koerner i o- 

(Tel. wi.) Kieryk:ln» „Reichspost” donosi, | ŚWiadczył mi, że cesarz znowu skłonny jest umo- 

że kanc'erz państwa dr. Renner podczas obec- | TZYĆ nasz proces i że tym razem nawet nie trzeba 
nego swego pobytu w Rzymie zostanie przyjęty | Z Naszej strony prośby o ułaskawienie, potem je- 


na oso nej audyencyi przez papieża i przez kar- | dnak dr. Koerner oświadczył, że przecież lepiej . 


dynała Caspariege. Bysaby to pierwsza audyencya | by było, gdyby hr. Stūrekħi coś miał w ręku. — 
socyalisty u papieża. Chcąc się pozbyć go oświadczyłem, że co najwy- 
Rzym, 9 kwietnia. |żej mógłbym napisać zażalenie przeciw niespra- 

(PAT) Kancierz Renner, który wczoraj przy- | wiedliwemm wyrokowi sądu wojskowego. Sądzi- 

był do Rzymu, odbył konferencyę z Nittim, a | jem, że «w ten sposób sprawa będzie załatwiona, 
następnie został przyjęty przez króla. Król Ren- ale się pomylilem. Dr. Koerner wrócił od hr. 
nera wraz z członkami misyi zaprosił na Śniada- | Styrykpa i oświadczył mi, że Stürgkh mnie prosi, 
nie. Dziś był Renner u papieża. bym napisał owo zażalenie i że mu nawet sam 
podyktował taki ostry ustęp, że się wahałem, czy 
mam ga użyć. Znalazłem się jednak w przymuso- 
j sytuacyi. Cesarza ponowną odmową zmar- 


KRAMARZ USPRAWIEDLIWIA SIE. 
Praga, 9. kwietnia. | wej 
(Tet. wł.) w „Narodnich Listach“ dr. Kramarz tw:ć było niemożliwe z powodów politycznych 
usprawiedliwia się z powodu listu, który wysto- ; z powodów osobistych, chodziło przecież o moją 
| sował do cesarza Fianciszka Józefą z pzośbą O szubienice. i 
ułaskawienie. Tir. Stürgkhowi udało się — piszej 
en — pozyskzć starego cesarza, który mia! dla‘ 
mnie pewien szacunek, gdyż wiedział, że nie żą- 
| dam dla siebie niczego i dla tego gotów był umo- 
|rmvć nasz proces. Stureh jednak chciał być kryty 
wobec sfer wojskowych i dlatego n7: 
siosowanie przezemnie prośby o ułaskawienie i 
o enuncyacyę mojej lojalności. Oumóowiien., a jak 
potem słyszałem Stürgkh był do łez wzruszony, 


zwłoka w terminie wycotania wojsk prze: 
Niemcy. 
Wiedeń, 9 kwietnia. 


(PAT) Bk. z Sardynii. Niemcom dino dal- 
zj swiakę tygodniową do wycofania wojsk zc 
ef / neutralnej. 


Szeik al Islam ar sztowany i wywieziony ra Maltę! 


Warszawa, 9. kwiotnia.  |nopolu polecił aresztować giowę kościoła mmnzuł 
(Telef) (m) Z Amsterdamu tclegrafują, że głó- mańskiego Szeika al Islam i wywieść go na wy” 
wnoiuowodzący wojsk koalicyjnych w Konstatty- spę Maltę. J 


W Jerozolimie stan oblężenia. RKRONT"A 
Wiedeń, 9 kwietnia, Repertuar teatru rnielskiego. 
(PAT) Bk. Wedle sprawozdań nade szłych W sobotę, 10. kwietnia o godz. 3-ciej po poł. 
z Lonliynu, w dniu 5 b. m. w czasie walk w Je- | „Rycerskość wiaśniącza* opera w 1 akcie Mas- 
rozolimie zginęło ogółem 250 udzi. W mieście |cagni'ego | „Pajace* opera w 2 aktach z prologiem 
ogłoszono stan oblężenia. Obe.nie panują nor- |ILeoncavalia. 
malne stosunki. W sobotę, 10. kwietma o godz. 7-mei wiecz* 
|po raz 6'ty „Saul król”, dramat w 5 aktach Edwina 
Clemencza: wraca do Francyl. Jędrk ewicza z p. Rydzewiskim w roli tytułowej. 
"IB W niedzielę, 11, krwigtnia o godz. 3-ciej po poł. 
Warszawa, 9 kwietnia. po raz 23-ci „Sułkowski, trag. w 5 aktach Stefana 
(Telef.) (m) Wedle wiadom ści otrzyma” | Żeromskiego z p. Kozłowskim w roli tytułowej. 
nej z Kairu, Clemenceau odjeżdża dnia 15 b. m W nedz się, 11. kwietnia o godz. 7-mej wiecz. 
z Ałeksandryi do Francyi. „Żydówka“ opera Haievy'ego, z p. K<rolewicz- 
Waydową i p. I. Mamnem. 
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W poniedzialek, 12. kwietnia o godz. 7-mej w. ską. W m'eszkaniu ich przy uł. Zamarsiynowskiej żaru. Z tego też powedu akcya ratunkowa była 


„Noc w Wenecyi*, operetka J. Straussa w nie-. 
¿minionej obsadzie. 
—— 
Repertuar Teatru wodewiiowega. 
(gmach ul. Ossolińskich 10). i 

(Bilety wcześniej w biurze dzienntków St. So- | 
„ołowskięgo, ul. Jag eliońską 5—7). | 

Scbota, 10. kwietnia o godz. 7.30 wieczóć: 
Raut na plaży“ z Heteną Risas, śpiewaczką Íu- 
dową; „O piętro wyżej“, wodewił z Maryą Draco- 
wą. Orkiestra wojskowa. 

Niedziela, 11. kwietnia o godz. 4 popol.: „Her- 
batka u państwa Denis“, rewia; „Płeć piękna”, 
operetka. 

Niedzieła, 11. kwietnia o godz. 7.30 wieczór: 
„Raut na plaży“ z Heleną Rinas, śpiewaczką ludo“ 


1. 11, zakwestyoqjowanio wczoraj wiele rzeczy, 


|pochodzących z kradzieży kolzjowych. Właścicie” 
ili magazynu kradzionych rzeczy zamknięto nara” wać i ugasić. 


zie w aresztach policyjnych.  Żakwestyonowane 
rzeczy zaś zdeponowano. 

(—) Nieszczęśliwy wypadek, W. ulicy Koperni- 
ka wczoraj o godz, 8.30 m. rano upadła pod deski 
achrorme wozu przyczepnego jadącego tramwaju 
Ł. D. jakaś kobieta, liczącą okolo 40 lat. Na miej- 
scu stwierdzono, że kobieta owa prócz silnych o- 
brażeń na całem ciele doznała także złamania łe- 
wiej nogi. Kobietę ową w stanie nieprzytomnym 
odiw ózł do szpitala powszechnego porucznik Kol- 
buszowski. 

(—) Z lwowskich zwyczajów. Wczoraj przed 
południem Anma Robak, dozorczyni realności przy 


nader utrudniona i trwała przeszło trzy godziny 
W końcu udało się straży groźny pożar zlokalizo 


P-żar powstać miał od iskry przejeżdżające! 
w pobliżu lokomotywy kolejowej. 


Kronta snor'nwa. 

Walne Zgrommaktzenię „Pogoni“ odbędzie s'ę 
dzisiaj, w sobotę 10 ktwietnia w sa'i „„Sokoła-Ma- 
jcierzy” o godz. 7 wiecz.; w razie braku Wymaga- 
nego statutem kompletu, tamże o godz. 8-mej dru- 
ge Wame Zgromadzerie, którego uchwały będą 
ważne bez względu na komplet. Porządek dzienny: 
I. Odczytanie protokołu. 2. Sprawozdanie za lata 


wą; ‘O piętro wyżef”, wodewil z Maryą Draco- ul. Gnodeckiej l. 50 i dozorca z pod 1. 69, wysypali |1914—1920. 3. Sprawozdanie komisyi rewizytnej. 


wą. Orkiestra woliskowa. 

Poniedziałek, 12. kwietnia o godz. 7.30 wiecz.: 
„O piętro wyżej“ z Maryą Dracową; „Raut na 
»aży*, rewia z Heleną Rinas, śpiewaczką ludową. 
Onktestra wojgkowa. 


== 

Przyjazd min, Olszewskiego. W niedzielę 11 
b. m. przyjeżdża do Lwowa ia dwa dni minister 
qandllu Olszewski. Po południu między 3—5 bę- 
dzie przyjmował w idelegaturze a o godz. 5 popoł. 
ugwiedzi Izbę handlową i przemysłową. Wi iącz- 
ności z podróżą ministra handlu przybył już wczo- 


raj do naszego miasta szef Urzędu Górniczego z |Janą Tebinki. Posziwodowany o kradzieży zawia- | Bank polski dla rolnictwa, handlu 


Warszawy p. Bartoszewicz. 

Dowódqg. Lwowskiego Okręgu Generalnego 
ren Lagrezan-Salins z powodu obiiazdów inspek“ 
cyjnych nie będzie przyjmował stron cywilnych 
w czase odl 12 do 17 kwietnia włącznie, 

Ze Ziazdu Naukowego w Warszawie. W dru- 
rm dalu tj. 8 bm. obrad ziazdi zajmował się prze- 
da wszystkiem stosunkiem nauki do społeszeństwa 
! państwa. Referowali profesorowie: Bujak. Kali- 
nowiki, Kutrzeba i Peretiatkowicz. Ożywioną dy- 


s „3yę. której część musiano puzanieść na posie- j okazał: mi tyle współczucia, serca i opieki, t. j.| Polska nafta 700 


dzenie popołudniowe, wypełniły wywody, uzupet- į 
nające referaty prelegentów. Podczas rozprawy 
nd stosunićamm nauki do państwa zabierał również i 
gios przedstawiciel 
sekcyi dr. Wrzosek. Na posiędzeniu popołudnio- 
won wysłuchamo referatu pp. Władysława Sem- 
kowieza i K. Jazick/ego na temat organizacyi pra“ 
zy naukowej, które wywołały również ożywioną | 
cozprawę. Drugi dzień Zjazdu zakończył odczyt 
Czskanowskiego p. t. „Byt materyalny nauki”. 

"+ Albina Jellentowa. Dnia 4 b. m. zmarła w | 
Warszaw 'e śp. Albina Stanistawa Jellentowa, mał: | 
Żorika znanego literata Cezarego Jellanty. Zmarła 
caznaczała stę wybitnym talentem pedagogicznym 
i działa.ność jej w tym kierunku znana była z cza- 

vimy w Krakowie, oraz w Bernie moraw- 
W gdzie podczas najazdu na Małopołskę. była 
nauczycielką w gmuazywm  polskiam dla dzieci 
uchodźców. Poza tam śp. Albina Jellentawa blizka 
była literaturze i tłumaczyła kilka cennizjszycn u- 
tworów z literatury obcych, jak Piotra Ałtenberga, 
Czechowa i innych. Cześć jej pamięci! 

(—) Niepewny Schowek. Kupzowi Majerowi 
Speierowi, zamieszkałemu przy ul. Rzeźnickigi 9, 
przed 14 dniami skradziono schowane za obrazem 
100 dolarów. przedstawiających obecnie wartość 
200.000 kor. O kradzieży poszkodowany zaw iado- 
mił natychmiast policyę. Podczas śledztwa stwier 
dził agent Riedler, że kradzież popełniły Speiera 
służące Zofia Durkałówna i Anna Zurak. Stwier” 
dził też, iż dolary skradzione wymieniały one „ta 
czarnej giełdzie" w ul. św. Stanisława za 16000 K, 
którą to kwotą podz'el'ły się sumiennie. Durkałów= 
na część swą wręczyła swemu narzeczonemiu, Za- 
taiając przed mim. że pieniądze pochodzą z kra- 
dzieży. Z otrzymanych pieniędzy narzeczony ku- 
pił Durkatównei garderobę za 3750 kor. Siebie „w 
mebiował'* także, wydając na tem cel 2150 kor. 
Cześć „poświęcił na Spnawien'e świąt, znikomą 
zaś resztę zatnzymmał. Wczoraj aresztowano obie 
kobiety. Część gotówki i garderobę odebrano. Re- 
sztę nie wydanej gotówiki oddał też narzeczony 
Durkałównej, którego pozostawiono ra wolnej 
stopie. 

(—) Za jazdę wózkiem ręcznym chodnkiem 
ulicy Sykstuskiej ukarano wazoraj na policyi za- 
robnika Jana Lenartowicza grzywną aż... *5 kor. 

(—) Aresztowanie. Wczoraj aresztowała poli- 
cya Władwsława Martyniaka i Magdalenę Smoliń- 


z kamienic śmiecie na ulicę. Na zwróconą uwagę 
siarżanta policyt Piovra Jeszczura, że ulicy tak 
ruchliwej jak Grodsokia zaniteczyszczać mie wolno. 
łwowscy stróżowłe odpowiedzieli, iż „magistrat 
leszcze takiego rozporządzenia nie wydal". 
(—)Grożny ogień kominowy powstał wczoraj 
popołudniu o godz. 3.50 m. w realności przy un. 
Mochnackiego l. 6. Straż pożarna ogień ugasiła. 
(—) Podczas „pokłonów* we czwartek wie- 
czór, w cerkwi przy ul. Krakowskiej, jakiemuś po 
bożnemu złodziejowt udało s'ę ukraść portfel! z 
2200 marek pol. z kieszeni marynarki ma szkodę 


domił policyę. 

(--) Albo z fortep'anu, albo z łazienki. Celina 
Gałekowa, zamieszkała przy uł. Murarskiej l. 11. 
zawiadomiła wczoraj policyę, iż skradziono jej 
5000 marek niemieckich, albo z fortepianu, albo też 
z łazienki! 

—g 
PODZIĘKOWANIE, Wszystkim, którzy w mym 
smutku, po nieodżałowanej stracie mego śp. Męża 
Leona Zagórskiego, urzędnika Banku Krałowego, 


JWiParom Dyrektorom Banku Krajowego, dr. 
RadcyZgórskiemu £ wszystkim Kolegom śp. Męża, 
a w szczególności pp. Dr. Szporowi i Ruckgabero- 


ministerstwa oświaty szaf wi, składam na tej drodze serdeczne „Bóg zapłać“ | 


Żona z dziećmi. 269 
-0— 


PO KRÓTKIEJ PRZERWIE, spowodowanej 
wypadkiem Śmierci w modzinie, rozpocząłzin zno- 


4. Wybór nowego Wydziału i komisyi rew'zyjnej, 
5. Zmiana statutu. 6. Winioski i interpelacye. 


| 


Kursa gieśdy iwowskiej. 


Lwów. 9 kwietnia. 
Waluta Koronowa, 
J. Akcye bankowe xa sztukę łącznie z kuponen bie 
żacy n. 
(Wartość nominalna oraz ostatnia dywidenda). 
płacą żądaj; 


przemysła 
4090—24 610'— oas 
Bank hipoteczny galie. 4900—28 765'e awts 
| Bank hipot. zemeiny 400—24 485 =a 
| Bank powszechny kredytowy 200—10 305— —=*— 
Bark przemysłowy 400—20 610— —*- 


Bank ziemski kredytowy galicyjski 400—30 565'— —*= 


I. Akcye Towarz. handlowych I przemysłowych. 
Tow. akc. browarów lwowskich 500—60  1000—  —— 
Tow. ake. Chodorów zredukowane 200—0 800— —'— 
i Tow. akc. fabr. kart 200—6 400 —— 
Tow. akc. Gafota 200—0 5600— —— 
Tow. akc. Górka 200—14 20006:— —— 

1350 —— 
Folskie Tow. handlowe 200— 560— —=— 
Tow. ake. Przeworsk 1000—80 3600— —'— 
Tow. akc. Rakszawa 200—13 5000— —*— 
| Zakłady elektr. „Siersza* 200—6 440'— 460*— 
Gal. Zakł górn. Siersza 400—00 2150— —— 
Tow. akc Wang 200—0 -m  m— 
Tow. ake. Zieleniewski 200—10 20000— —— 
Lwowski akc. Zakład zastaw. 400—16 460 —- 


Listy zastawne za sto kor. (bez kuponu bieżące.) 


wu komcerty z nader urozynaico eper er Bank polski dla handlu i przem. 4i pół pre. 100— 101 — 
wi go T a a ja tuarem ank Bik giL 4i aol pla. 10250 103:50 
mego zespołu artystyczno-muzycznego w, restat= |pozE tip. zał Alipre. 101-— 102 — 
racyi dawniejszago hotelu Francuskiego, pl. Ma- | Bank hip. zemel. 4 i pół pre. 103*— 104— 
ryacki 5. Kapelmisimz Leon Zagórski. 268 | Bank kraj. gal. 4 i pół pra. 10250 104: — 
L. gdk Bank kraj. gal. 4 pre. 101— 102— 

r a. p .| Tow. kred. gal. ziem. 4i pół pre 104— 105'—- 
INWALIDOM, kalekom i cierpiącym na nogi | Tow. kred. gal. ziem. 4 pre. 9750 98:50 
Bank kred. ziem. 4i pół pre 101*— 102— 


poleca się Pierwszerzędny Zakład obuwia ortopedycznego 
l. Nowosada, Lwów, Słowackiego 6, naprzeciw 
głównej poczty. Liczne polecenia i świadectwa P. T, Le- 

karzy*specyalistów. 2138) 


Aresztowanie oszusta. 


Warszawa, 9 kwietnia. 

(Telef.) (m) Policya aresztowała niejakiego 
Adama Koziarskiego, prezesa stowarzyszenia, no- 
szącego nazwę „Krzyż Ojczyzny polskiej na Sy- 
beryi*, które wyzyskując nastroje patryotyczne 
i łatwowierność odnośnych sfer wyłudzało ofiary 
na cele rzekomo patryotyczne. Koziarskiego osa- 
dzono w więzieniu. 


Las biłohorski w płomieniach. 


Lwów, 10. kwietnia. 

Wczoraj o godz. 1230 w południe żandarm z 
pobliskiego posterunku zawiadomił telsforicznie 
miejską straż pożarną, że 

las biłokiorski stoi w płomieniach. 

Straż pożarna na wiadomość tę wyruszyła 
natychmiast na miejsce pożaru, za rogatkę ja- 
nowską. 

Po przybyciu na miejsce pożaru rzeczywiście 
zastamo koto torów kolejowych, palące się krzaki, 
trawę i młode drzewka 

na przestrzeni Około 8 Morgów, 

Wśród mader trudnych warunków pracowała 
straż pożarna, gdyż w pobliżu nie było poddostat- 
kiem wody, potrzzbnej do gaszenia grożnego po- 


Obligi za 108 kor. (bez kupoma hioż.) 


Komun. Banku kraj. 4 i pół pro. 100-— 101*— 
Komnn. Banku kraj. 4 pre. 97-50 98:50 
Koleje lokal. Banka kraj. 4 prz. 97:50 98:50 
Pożyczka kraj. galic. z r. 1893, 4 pro. 99— 100:-— 
Pożyczka kraj. galic. z r. 1904, 4 pre. 99-59 100:50 
Pożyczka kraj. galie. z r. 1905, 4 pre. 99-50 100736 
Foż. kraj. gałc. z r. 1908 4 pre. (szkobua) 99:— 100— 
Pot kraj. z r. 1913 4 i pół pre. 99— 100— 
Poż. kraj. z r. 1914 4i pół pre. 99*— 100— 
Poż. m. Lwowa zr. 1896, 1900: 1911 4mra  93'— 94—- 
+ Waluty. 
Rubłe carskie (po 100) 285— 305*— 
` $ (po 500) 285'— 305— 
s é drobne 250— 270:— 
Ruble Dumskie (po 1000) 70:— 85— 
„  dumskie (po 250) 50— 60.— 
pęk E% 1000) S ken e 
rzywny (po 500i wyżs — 18— 
100 franków frane. 1350—1750— 
100 franków szwajc. 3700—3900— 
1 funt szterlingów 750— 850 — 
| dolar ameryk. 215:— 235— 
1 dolar kanad. 165*— 185— 
100 marek niem. 385— 405*— 
Marki niemieckie po 1000 335:— 355— 
Lei rumu'skie po 500 350— 370*— 
Lei rumuńskie drobne 353*— 373:— 
Liry włoskie 1100— —— 
Dewizy. 
Wypłata dewiz Londyn 800-— 909 — 
4 „ Paryż 100)" 800 = 
> » Zurych 3829 — 4020 
5 „ Pragę 330— 350 — 
A „ Wiedeń 105— 115 — 
A „ Berlin 375— 395 - 


Rata bankowa. 
Stopa eskontowa P. K. P. 600. 


Kr. 5174 


DEWIZY ZAGRANICZNE, 
Wiedeń, 9. kwietnia. 


APAT.) Kursa austr. Centrali dewiz z 9 b. m. 
Amsterdam 7375.—. Zurych 3750.—. Kopennaga 
3625—, Marki 674-—. Lewy 310.—. Frark? frau- 
cuskie 1425.—. Nory angialskie 325.—. Ruble car- 
skie 270.—. Benim 375—. Obrystyana 3920.—, 
Sztoakhoim 4475—, Leji 335.—. Noty szwajcarskie 
3725.—. Liry włoskie 975.—. Dolary 200.——, 


inei s CHIMERA“ 


Akademicka 8 — wyświetla obecnie 


grzeb —.—. Kraków ——, Budapeszt —,—. 


MARZENIA 


„GAZETA PORANNA" 


KURSA W WOLNYM OBROCIE. 
Wiedeń, 9. kwietnia. 

(PAT) Kursa w wolnym obrocie: Zagrzeb 
145.— (155.—), Budapeszt noty stemblowane 97.— 
(109-—), bamioenoty a 10.000 K —,—, banknoty a 
1060 K — —, Warszawa, Kraków w markach pol- 
skich 130.— (142.—) Praga 310— (325.-—). Czes- 
kie bankkroty a 5.000 K 310.— (330—). Czeskie 
banknoty mniejsze 312.— (337.—), nowe noty dy- 
nazowe 575.— (625—-) Jugosłowiańskie —.—. Za. 


M 


SZCZĘŚCIU 


e dpregr m: pełna dowdpne hamora, komedya 2 akt. M. SANRA ZRYWA Z NARZECZO 


Str. 9 


Zurych, 9. kwietnia. 

(PAT.) Kursa dewiz z 9 bm, Berlin 9.05 (8.80). 
Praga 7.75 (7.50). Nowy Jork 548.— (552.—). Pa- 
|ryż 35.90 (38.—). Bruksela 38.75 (39.—). Sgtokholm 
123.— (122.50). Madryt 99.50 (99.25). Austr. noty 
koronowe —.—. Zagrzeb 3.80 (3.50). Kraków 2.50 
(2.50). Budadeszt 2.50 (2.60). Wiedeń 2.50 (2.50). 
Holandya 208.50 (209.50). Londym 21.97 (22.—-). 
Medyolan 24.— (25.—). Kopenhaga 104.— (104.50). 
Chrystyaniła 111.50 (110.—), Buenoe Aires 250.— 
(245.—). Austr. noty stempl. 2.404 (2.50). 


Ą Jeż” 7 i 
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tragedys, muzyka kompozytowa: 
'w 4 wielk. aktach. W gł. roil 


Werner Kraus i Lina Salten 


NYM. s 


ZAKŁAD DENTYSIYCZNY 


Dra WŁ Hielfeora 1 
IO. ELŁAPPAPDPOPLtA 


ul. Kopernika 3. 227 
C E 


Fanny, piszącej biegle na maszynie, poszukuje adwokat 
Dr. Rosenberg, ul. Brajerowska 4. 280 


Leśnik z kilkuletnią praktyką w większych posiadło 
ściach, miody, iat 23, p'szukuje odpowiedniej posady 
' v płoszenia pod Poste restante i. W, Stryj. 283 


„Mio Ów dE EDC 5 DĄ I 
Munduntkę, wladającą językiem polskim i niemieckim, 
na goiziny popołudn:owe poszukuję. Zgłoszenia tylko 
do tō b. m. od godziny 6—7 wieczorem. na Sa- 
piehy 53, III. p. Pollak. 284 


Giuro Seniowa, Lwów, Sykstuske 16, poszukuje zaraz 
dwóch budowniczych i kilku inżynierów do budowy 
dróg i miast, craz kilku sił technicznych na wyjazd na 
bardzo dobrych warunkach. 285 


<arządca i nadieśniczy, ¿6 lat, na posadzie, Żonaty, 
energiczny, z wyższą szkołą, 4) letnią praktyką, z naj- 
lepszsmi referencyśmi — poszukuje posady. Płaca BĘ 
dług umowy. Łaskawe zgłoszenia pod szyfrą: o- 
bry gospodarz 50" nadsyłać do Administracyi „Gazely 
1 


im „BWBULEC tka 7 um. odp. 


WE LWOWIE, UL KOPERNIKA L. 5. 
EF poszukuje natychmiast 


A kierownika 


dia swojej fabryki papy. 


Reflektiije się tylko na pierwszorzzdne siły. 179 


3 


KUPNO, SPRZEDAŻ, ZAMIANA 


Willa murowana, willa drewniana, stajnia, studnia w let- 


nisku boło Lwowa, bliziutko stacya koiejowa — do 
sprzedamia lub wynajęcia. Wiadomośc: Wacek, Lwów, 

ybacka 3, trzecie piętro, od 6—7 godziny wieczorem. 
inb listownie. 239 


rzeważnie z dzieł 
Row] ub Jaap 


Biblioteka medyczna, skladająca się 
wyczerpanych, do sprzedania. ° Wia 
1. 10, parter prawy, między 3 a 5. 


Cegły stare na sprzedaż, Zielona 47. 299 


Paki ze słomą sprzeda Stanisław Wierzbicki, magazyn 
porcelany i szkła, Lwów. Halicka 4. 244 


Kupujemy plugi motorowa i pirowe, Jokomobile, mo- 
tory wszelkiego rodzaju, maszyny do obróbki drzewa 
i metali, blachę z kotłów, stare żelazo lane, it- p. 
ePilot*, Lwów, Batorzgo 21192 


Kupuję, sprzedaję, zamieniam różna marki pocztowe bez 
wzgledu na ilość. Zgłoszenia: Mleczarnia, ul. Łycza* 
kow:ka 6. 21194 


Willa w Brzuch wicach (15 pokoi) do sprzedania. 
domoadć Lwowska 29, L p. 


Kupul? utywanzrowery, węże oraz 
g ` miaszcze, fakże nzprawia takowe 


J. ROSENMANN, Akademicka 26. 21320 


Wia 
209 


>ITylko do soboty 10. 


JARZYN SUSZA 


WOJ, Bagzyny do szycia, gramobiny. 
płyty. 


eraz wszeikie przybory do tychże, poleca 


w ilości okolo 5000 kilogr | MALWINA ROSENMANN 


nadająca się na paszę di: 
bydła do sprzedania. 


Wiadomość w Biurze Gospodarczem Dy- 
rekcyi lwowskiej I. p., drzwi nr. 142. 


Za Dyrektora kolei państwowych: 


Pawiuczkiewicz. 


JĄ MiIESZKAMIA, LOKALI, SKLIBY E 


ieszkanie umeblowane zaraz na 4 miesiące wynajmę, 
kuchnia, łazienka, guz, elektryka. Wiadomość: Racła” 
wicza 5. 275 


Wyna:'m- I lub 2 p koje, umeblowane lub nie, osobie 
poważnej, na zturowisku, od 15. maja do l-g? paź- 
dziernika. Wiadom ść: Związek Zdrojowis:, Batorego 
1 34, od 6—83 wiecz. 281 


ROZMAJTA E 


Unieważniam zgubiony vrzezemnie do. meat a: ademi- 
ckiego zaświadczenia poborowego l 176. wystiwiony 
przez Komisyę poborową W. P. z dnia 15/X. 1919 na 
moje nazwisko. M.chał Jabłoński. 285 


274 


Bańki dla chorych poleca Stanisław Wierzbicki, mag: zyn 
perselany i szkła, Lwów, rłalicea 4; 213 


Dr. M. WIKTOR przy pl. Maryackim 7, u zbi'gu 
ul. kopernika, orcynuje w chorobach zębów, jamy 
ustnej, g.rdia i nosa. Wyjmowanie zębów bez bolu. 
P.acaw..a srtucznych zębów w kauczuku, złocie ipla- 
tynie. — Otw>rty od 10—6 bez przerwy. 21164 


Proszę Pana, który przez pomyłkę zamieniał walizkę 
w pocięgu wieczornym dnia 6. b. m. między Przemy: 
ślem a Rzeszowem, ahy łaskawie zzłosił sią po swoją 
walizkę w Przemyślu, ul. Piotra Skargi 26. 251 


Kanalizacye i murarskie roboty wykonuje pod gwaran- 
cyą. Klikon Anto.i, Jabłonowski h 28. p 2 250 


300 Mk 


i wyżej płacę: za aparat GĘŁÓW 
sztucznych, starych, połamanych. 
Kupuję również zady pojedyńcza. 
kwietnia 


włącznie. 
Adres: St- Wolski, Grand'Fot: |, 
Przyjmuję ber przerwy do 7. wieczór. 


Me. dr Maksym. Apnenzelier 


penisie swą kance aryg 17=go kwielnia 1920 do domu 
.21 przy ul. Kopernika, gdzie: rowałzić ją będzie ws ów 
nie z p. adwokatem drem Hen ykieim Lówenh::rzem.. 169 


BACZNOŚCI dpodrie po 500 K 


w różnych kolorach i csłe ubrania w dobrym gatunku 


HELLER, Żółkiewska 74-111. Oficyny, IŁ p. 
i 8 


Gumy rowerowe 


kupuje MALWINA ROSENMANN, ul. Jagiellońska 17. 
j 2126) 
" 


pokój nr. 16, II p. 
«04 


Lwów, Jagieiiońska 17. 21077 


z 


Zamienię rozmaite marki, w tem znaczna ilość bułyar- 
skich, belgijskich, oraz rozmaitych austryackich. /gło* 
szenia do Administr. „Gazety Wieczornej* pod „Fia. 
tel. sta”. 21135 


„amienię marki bułgarskie, wydane z okazyi chrztu ks. 
Borysa, czyste, także w blokach po kilka sztuk, oraz 
kasowane.  Administracya „OGszety Wieczornej* pod: 
B.:lgar*". 21136 


Kupuję ł zmieniam marki wszelkiego rodzaju na pode 
stawi». ostatniego katalogu Michla. Adm. „Gaz. Wiecz.* 
pod Krakowianin'. 21137 


Kto mi oznaczy za wynagrodzeniem, wedle umowy, 
pewne maiki boś iackia, których nisma w żadnym ka- 
talogu. Jako wynagrodzenie mogę odstąpić ew. pewną 
ilość owych marek bośniackich. Admin. „Gaz. Wiecz.* 
pod „Bośsia i Hercegowina“. 21138 


Kto mi oznaczy marki tureckie nie podane w katalogu 
Kohla, Michia ani Senfa, za wynagrodzeniem wadłe u- 
mowy. Zgłoszenia pod „Bałkan,. 21207 


Stare znaczki austryackie kupuję po najwyższych cenach 
Admin. pod „Zbieracz”. 21134 


Odstąpię wzgl. zamienię pewną ilość lewantyńskich 
marek. austryackich rozmaitego typu. Podstawa kata» 
log Michla. Do Administracyi „Gazety Wieczornej* 
pod „lLLew.-nt*. > 21208 


Kupię nowy, albo też w dobrym stanie będący album 
poważrej marki. Najchętniej typa „Kosmos“. Admin. 
„Gaz. Wiecz.* pod „K smos*. 21209 


Wejdę w kontakt z filatelist ml, celem wymiany, ku- 
pna, wzajemnego kompletowania zbiorów etc. Zgłosze- 
na pod „Zaciekły kolekcyoner" do Admin. 21210 


Poszukuję 5-koronówki Feldpost II. Płacę za nią naj- 
wyższe ceny. Zgłoszenia do Administracyi pod „Feld- 
post" z podaniem ceny. 21241 


Knpuję wszelkie znaczki europejskie i polskie. Oferty 
pod „Marki“ do Adm. „Gaz. Wiecz.* 21212 


Zamierię austryackie, gazetowe znaczki 2 i 10 hal. na 
braliującemi 4, 6 i 30 hal. Administracya pod: „Fi- 
latelista". "21433 


Krakowskie na austry ckie, P. K. L. 6 hl, wszełkie 
wgrtości feldpostów kupię lub zamienię. Zgłoszenią 
nadsyłać do Adm. „Gaz. Wiecz.* pod „Znaczek*. 21269 


Marki poczowe p lskie, ukraińskie. anstryackie feld- 
post i inne, jakoteż zbiory kupuje „Fiła elista*, Lwów, 


Kościuszki 1. 21268 
zbiory, zapasy Ku uje, sprzedaje, 
zamienia pojedyńczo i całemi ko- 
lekcyami. — Za marki polskie w o- 

EUC., A S-CZERBAN, Lwów, Kochanowskiego 

62, l. Pap od 2—7 pp. — (Przesyłki polecone z żąd ną 

ceni, na odpowie: Z dołączyć znaczki), 21 97 


NAN POCZTOWE HM 
biegu będące płacę 10 proc. ich 


do kolei:cyi. polskie, zagraniczne, 
MEER E Pó nominalnej wartości |! 
nowić przedpłatą | 


e od 


Str. 10. „GAZETA PORANNA“. Nr._53174__ 


| [AEEA EESTE REEN EE CERATI Q 
zaku pi, ewentualnie w drodze z amiany, loco wagon RO ARE | ©) 


jgłym stanie. | | 


DA 


Dostarczymy né natychmiast. en gro:: 


BUTY robotnicze od 310 MK 


7 3 s Przyjmujemy zamówienia en gros ua: 232 


pam n Handiowy EU 
i Podolskie Biuro A 


pcłączyły się w Towarzystwo Komandytowe 
pod wspólną firmą: Rolniczo - Przemysłowa 
i Handlowa Spółka 


„PODOLE: 


„PODOLE“ przyjmuje wszelkie sprawy doty- dostarcza nat ychmiast: 


czące: NE oc i ze 
zyi majątków, lasów, stawów i zakładów przemysłowo" 
rolnych (oraz ich eksploatacy i) wznawiania zniszczonych | SIEWNĄ 


BUGI ane * Came i kolorowe 
Lwów, pl. Maryacki I. 10 j SDENT ZAOŃOMICZAE LYdY, Dieżowcilego i 


Sareza ze PAPĘ 


| 
ospodarstw, kupna i sprzedaży nieruchomości i inwen- s z ANTON z= Esa ALSHKI 
gospodar tarzy, i E WEA E, a ŁUBIN ŁZOŁTY s LWÓW, Sobłes:lego 3. 21690 
muje dosta a instytucyi, 
„PADALE” Pociono cywinych i koopera KONICZYNĘ BIAŁĄ | m 
tyw, przeprowadza kupno i sprzedaż wszelkich produk- J m PISAT eE « 


tów i materyałów. 290 BURAKI PASTEWNE 


99 podejmuje zastępstwo przy rewim | k | 
„POGÓL dykacyi strat wojennych i uzy- =, 8 s MR «4 naczelny 
skanie odszkodowań, lokuje kapitały na hipoteki, prze- b nę R rę" | 
prowadza strawy o kasowanin zastrzeżeń hipotecznych | Wł l | OWIES LWIR d H 
66 f M; > ) 
SPÓŁKA „PODOLE l ===» PS. b. 


mię ste w gmachu mely pBelleVue* w Kamieńca Dagio jo t fil ro kawi 1N. 


Biuro otwarte od godziny 10—3 popoł. 
DYREKŃCYA: 292 


STANISŁAW ŁADA, DyTtektor Naczelny — MIECZ. 
*OQOŁKACZ, Dyrekt*r Działu Admin. Roln. — ADAM 


PUŁASKI, Dyrektor Działu Handl.-Przem. — ROBERT 
SCHMID 7, SCHMIDT, Dyrektor Dzi D- iału Prawno-Likwidac. Prawno-Likwidac. 


PIW O | 


IE HI T jest największem i najpopularn'ej- $ 

t szem pi mem ludowem w całej | 
Polsce; 
i WAY odźwierciedla wiernie życie współ- 
czesnej wsi polskiej ; 


NIAT informuje najlepiej o pracach sejm. 
Ą rid: i i działalności rządu polskiego; 
w pi} f pomieszcza sta!ie artykuły pesłów 
AUI se'mowych, a więc daje wiadomo- 
ści z pierwszorz. źródłu; 
£ PIĄ. jest obrońcą przed każdym uci- 
4 skiem i każdą krzywdą; 


pa l OE i e: ea PONPA a ORNS 
BROWAR wW BUSKU | PO NAJNIŻSZYCH CENĄCH POLECA , DIAS fe 3 ajtańszem pismem 
ai 6 GG Sk i HANDEL HERBATY I KAWY ; w Polsce; 11 


KDUSZZJZNKEZ 


Warunek ERA: Bin AISI U Lg. j DRST wychodzi co tydzień w Kra- 


kowie (Mały Rynek 4) pod naczei. 


| ju EDMUNDA RIEDLA gj b 
SET Tata, T onon 7 © | WEZ LWOWIE, RUTOWSKIEGO 3 Ę żądali” posła Józeła RĄC po mi 
TUTKI I PAPIERKI cygaretowe m aaa KOL w EE oi 


poleca w wielkim wyborze po cenach fabrycznych |--Z IECENEEEN 


Hurtownia przyborów do palenia L. ETOILE | fif 
GENER. ZASTĘPCA : 


MICHAŁ HACREL 


APARATY FOTOGRAFICZNE ri 


FEE: TENNET i wszelkie artykuły poleca najstarsza w kraju firma W. BORZEMSKI, 
LWÓW, ul. Kaźmierzowska 4. właśc. St. bee Fa Butowskiogpi (oapezegi» Kateddąghs: 0319 


KOLPORTERÓW |] - me 


do roznoszania gazei poszukuje się 
natychmiast. 


Zgłoszenia do Administracyi „Gazety Wie- mi daig pisnigdz ; | 


czornej, Sokoła 4. 


| POWIADOMIENIE. | 
| Spółka małerya owa Instalatorów 


HURTOWNĄ SKŁADOWNIĘ 


| wszelkich przybsrów i arfykułów feehnieznych inafalasyjn. 
a wodcziągowych, dla członków założycieli tejże spółki, również 


| posiada wagonowy zapas Tur ołowianych różnej dymensyi i ta- 


| sa A MAFEKIAMĘ | | 
K L A M A, W Gazecie „Wieczornej 

nej“. 

CE s 


kowe odsprzedaje Kupcom po umiarkowanych cenach przy ul. 
Piekarskiej l. 13. w podwórzu od 8—10 rano każdego dnia 
JR oprócz świąt i niedzieli. Dla wk. róż "k wtorki i piątki 
o -tej po południu. 

TEG ILIASIEWICZ, BOGDANOWICZ, ŚWIETLIK. 


H E 
COLOSSEUM ie 0 TAD "VIOLETTA; REL S S KOWAIŚKA, WIMAZELLI- STANSEAWSKI, 
TRIBOLLO, HNATKOWSK. — „Nioralność pustyni“, farsa. 


W niedzielę i święta 2 przedatawienia o godzinie 4 po południu i o g. 7'30 wieer. Bilety wcześniej do nabycia w składzin papieru S GABRIELA, uł. Legionów 3. 183 
=" NN WR S WOLIN WE IRAN TRWA WRON =" EWTN EE 
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